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Wychodzi codziennie 
o godzinie 3ʻiej po południu. 


Przedpłata wynosi: 

MIEJSCOWA: kwartalnie 3 złr. 75 centów 
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- Lwów dnia 16. lutego. 
(Wiadomości bieżące. — Trudno o wojnę. — Arcyks. 
Albrecht we Francji. — Z Francji i soboru). 
Ministrowie węgierscy Andrassy i Lonyay 
przybyli do Wiednia, aby w sprawie Pogranicza 


porozumieć się z rządem przedlitawskim. Centrali- 
ści widząc, że pod względem libaralizmu niepodo- 
bna trzymać dłużej Pogranicze wojskowe pod zarzą- 
dem wojskowym, z organizacją wojskową aż do 
miny i rodziny, żądają sami sprowincjonalizowania 
Pogranicza, i już się pogodzili z tem, że Pograni- 
cze przejdzie odtąd zupełnie do korony węgierskiej. 

hcą już tylko jak najsowiiszego odstępnego, wy- 
wodząc, że lasy Pogranicza, ogromne a cenne, i 
lnne jeszcze dobra publiczne, są własnością pań- 
stwową, że zatem Przedlitawia powinna być inde- 
mnizowana za swoją część tego majątku państwo- 
wego w stosunku 70 : 30. 

W Czechach proces Kerbara, czyli tak zwany 
petardowy, cdbija się mocnem echem w publiczno- 
Ści. W nocy d. 14. znaleziono w różnych dzielni- 
cach Pragi, nawet w zamku królewskim na Hrad- 
czynie drukowane kartki, ziejące zbrodnią stanu ; 
na niektórych wszakże było tylko wydrukowane: 
„Kerber jest niewinny.* Niemcy w Czechach sta- 
rają się przynajmniej dokuczać narodowi. W Smi- 
rzicach doprowadzili do tego, że zyskali większość 
w Radzie miejskiej, i d. 14. bm. odebrali Palackie- 
mu, Riegerowi, Braunerowi i biskupowi Jirszikowi 
obywatelstwo honorowe, niegdyś nadane. W Ber- 
nie, stolicy Morawy, większość niemiecka Rady 
miejskiej obrała radce finansowego, Elwerta, burmi- 
strzem 25 głosami przeciw 19, które otrzymał 
kandydat czeski, Kafka. Nie przyczyni się wszyst- 
ko to do pogodzenia Czechów z Niemcami. Mini- 
ster sprawiedliwości nakazał prokuratorji pragskiej, 
aby w dzienniku urzędowym przedstawiła dokładnie 
sprawę liwerunku w więzieniach Carthaus, i wszy- 
stkie odnośne akta wyłożyła do publicznego przej- 
rzenia. 4 tych aktów ma wypływać, że nadproku- 
rator Jarosch legalnie postępował — bo kontrakt 
z Deutschem był korzystny dla skarbu państwa. 
(Polinik twierdziła, 2e nadprokurator samowiednie 
pozwolił Dentchowi złamać kontrakt, tj. liweru- 
nek subarendować dwom innym Żydom; Deutsch 
mieszka w Peszcie). 

Król bawarski zaczyna powoli ustępować. De- 
putacji Izby niższej z adresem wprawdzie niechce do 
siehie przypuścić, ule adres sam przyjmie. Konse- 
səkwontnie byłby powinien nie przyjąć i adresu, 
jak ne przyjął adresu Izby wyższej. Mowa tron>- 

króla praskiego na zagajenie rajchstagu półno- 
CH0-niemieckiego, jest trochę komiczną. C> pomoże 
słowo monarchów, jeżeli ludności południowo-nie- 
mieckiej wstrętną jest negemonia Prus? Chyba Prusy 
orężem przymuszą kiedy ludność do wywiązania się | 


Kilka wspomnień z Włoch. 
I 


(P rzybycie do Genui w zimie. Demonstracje za przy- 

byciem Garibaldego. Szkoła wojskowa polska.) 

Mróz dochodził do 10” R. kiedym wyjeżdżał z 
Turynu, wtedy jęszcze stolicy młodziutkiego kró- 
lestwa Włoskiego, Było to w miesiącu styczniu. 
Niezmierny przestwor śniegowy, poczynając się od 
odnóża Alp, a ginąc aż na krańcach dawnej repu- 
bliki genueńskiej zalegał kwitnące jeszcze przed 
kilkoma tygodniami bogąte równiny Lombardji i 
Piemontu. taki obraz był na około mnie na zie- 
mi. Nademną. zamiast lązurowego niebios sklepie- 
nia, smutna, Zimna powłoką bez światła, bez cie- 
pła, unosiła się nad długim szeregiem wagonów, 
pędzących cata Siłą pary w stronę płudniową — 
ku Genui. Mówią, że niebo Piemontu, to niebo 
włoskie, 8 0n0 LG Zimne i martwe. Zdawało mi 
się, że jadę 0d FSkowa do Petersburga — po ja- 
kiejé pustyni niopłodnej, bez znaku życia i stwo- 
rzenia; czasami przed memi oczyma przesunął się 
szereg drzew, OdATGYCH Z zieloności, schylonych pod 
masą Śniegu, OKTYWAJĄCEgO je; stoją one jak or- 
szak żałobny, POST atak w Smutku, jak szeregi 
nieruchomych marjonelek , „ubranych w iglicówki. 
Wille i kamienne AWoTKI, jakie spostrzegam, zdają 
się być puste, samotie, zamarte ; ani ogrodu zwe- 
sołym gwarem ptactwa, An śpiewu pracowitego 
Contadino, ani odgłosu cab. 4 słychać, nie wi- 
dać komina, dymiącego ry EE Płaty śniegu, 
pomięszane z deszczem, Jakby tajemny placz przy- 
rody, padają na ziemię, 05I8roconą z tycia, Zbliża- 
my sie do Alessandrji. — +leSsandrja ! to potężna 
strażnica przeciwko, niedawno Joszcze, zaciętym 
wrogom pięknej Italii — od Barbarossy do Rade- 
ckiego, od Radeckieg» do Beneueka. Z ponad ro- 
wów, ziełonawą, zamaraniętą Wodą napełnionych, 
jak nad zamglonem zwierciadłem, Wznoszą się czer- 
wone mury kazamat, najeżonych działami ciężkiego 
wagomiaru, Nad niemi ogromne wały ziemi po- 
kryte Śniegiem, spoglądają na szerokie równiny i 
Pad, płynący wspaniale ku Adrjatykowi, dziś skrze- 
pnięcy W Swojem szerokiem korycie. ońcu na- 
rożnika, wysuniętego ku rzece, od szarego koloru 
niebios smutnie odbija odosobniona. budka strażni- 
ka, nieruchomego, skurezonego, z bronią do nogi, 
Postać jego do połowy schylona, z głową utopioną 
w niezgrabne kepi, z rękami skostniałemi od zi- 
mną. Lodowaty wiatr alpejski świszcza nad usza- 
mi i igra z połami niebieskiego płaszcza, dziecka 
Południa, które jedność włoska z pod stóp Etny i 


ze słowa monarchów. Niemniej komiczną jest ra- 
dość królewska, „z coraz więcej rozwijającego się 
przekonania, że siła zbrojna powołaną jest jedynie 
do obrony własnej niepodległości*. Ale kto okre- 


We Lwowie. Środa dnia f6. Lutego 1870. 


j przedstawił w Ciele prawodawczem wniosek Roche- 


śli punkt, w którym wojna obronna przechodzi w | 


zaczepną ? Kto określi wyraz: “obrona własnej 
niepodległości?” Te wyrazy są tak giętkiemi pod 
względem politycznym i strategicznym , że niczem 
innem nie są jak czczym frazesem. Jeszcze gdyby 
kto wypowiadał inny, możeby wierzono w szczerą 
intencję mowcy. Ale Prusakom nikt nie uwierzy. 


Na chwile przed odroczeniem sejmu pruskiego 
lzba panów dała dowód, że odstępując hr. Bismar- 
ka, nie odstąpiła jednak swoich zasad reakcyjnych. 
Projekt Ebertego, przyjęty w Izbie niższej, a da- 
żący do nadania wolności prasie pruskiej przez 
poddauie ją pod sądy przysięgłych, Izba panów od- 
rzuciła jednogłośnie. Mowa hr. Bismarka w Izbie 
niższej, prawie pokorna, miała juakrów pruskich 
rozsrożyć w najwyższym stopniu. Bismark stał się, 
według Bresl. Zig. uprzejmym dla Izby niższej, z 
powodu wytwarzających się we Francji stosunków, 
które go napełniają niejakiemi obawami. Grodnem 
jest uwagi, ©» po Mem. dipl. i po Patrie pisze Gi- 
rardinowska Liberté, uważana za organ Olliviera. 
Pod d. 13. b. m. pisze ona, „Stosunki Francji do 
Prus są naprężone; hr. Daru pray każdej sposo- 
bności podnosi, że pragnie pokoju, ale też ścisłego 
zachowania traktatów — na co hr. Bismark odpo- 


| wiada potegowaniem uzbrojeń*. Przy tej sposobno- 


ści dodamy, że według Gazety Kolońskiej, twierdze- 
nia Inwalida, że armia moskiewska wkrótce cała 
będzie uzbrojona w karabiny odtylcowe, jest fan- 
faronadą, bo dotychczas tylko 30.000 żołnierzy po- 
siada te karabiny. Prusy także muszą poprawić 
swoje iglicówki, które nie podołają nowej broni 
austrjackiej, szaspotom franenzkim, a nawet odty|- 
cówkom moskiewskim, Kto wie, że dużo trzeba 
czasu, aby żołnierz wprawił się do nowej broni, i 
wyuczył się zmian w taktyce, ze zmianą broni po- 
łączonych, i że jedna tylko armia francuzka jest 
już pod tym względem zupełnie gotową: ten nie 
przypuści, ażeby Moskwa i Prusy tego roku zer- 
wały się do wojny. 

Godnem jest uwagi, co półurzędawy Constitu- 
tionel pisze o podróży arcyks. Albrechta po Fran- 
cji: .„Arcyksiążę zwidził nasze porty wojenne i 
zakłady wojskowe w Francji południowej i środ- 
kowej, i oświadczył, że szczerze go radują oznaki 
sympatji, jakie wszędzie napotykał. Mówiąc o sto- 
sunkach swoich z oficerami, cieszył się, że w sze- 
regach armni francuzkiej tyle napotkał życzliwości 
dla siebie, jako reprezentanta armii austrjackiej, i 
widząc walecznych i patrjotycznych oficerów fran- 
cuzkich zupełnie oddanych cesarzowi Napoleonowi 
i jego dynastji. * 


We Francji spokój. Deputowany Ordinaire 


Wezuwiusza zaniosła pod mroźne nieba Piemontn. 
Minąwszy Novi, pamiętne polem bitwy, rozgrzewa- 
jąc własnym oddechem szyby mojego wagonu, pa- 
trzyłem ciekawem okiem na obrazy, jakie mi się 
przedstawiały. W Busalla pożegnaliśmy granicę 
Piemontu; przebywszy tunel, jeden z najdłuższych 
we Włoszech, byliśmy w Apeninach na terytorjum 
dawnej rzeczypospolitej genueńskiej, a za chwile 
ukazało nam się prawdziwe włoskie niebo, oświe- 
cając złotem słońcem murowane miasteczka Ligurji. 
Po raz trzeci jechałem tą drogą, a jednak byłem 
chciwy nieporównanej panoramy, jaką mialem przed 
sobą. Patrzyłem wśród zimy, na lato w całej pel- 
ni, cieniste laski drzew oliwnych, pomarańczowych, 
szemrały miłośnie, powietrze nieokreślonym zapa- 
chem bliskiego morza i zieleniejących traw napo- 
jone, rozpędzało płachty chmur, na wyżynach gór 
się wieszających. 

Otóż i Genua. Genova la superba! Genua re- 
publika ! Genua, potężna handlem i przemysłem ! 
ojczyzna starożytnych Argonautów, amfiteatr Śród- 
ziemnego morza, gród świetny, któremu dziś jə- 
szcze floty połowy świata hołd i pokłony z wora- 
mi złota przynoszą! Witam eię pyszne miasto 
marmurowe, wspaniała królowo morza! Ja cię ko- 
cham, b» twoje ciepło mię ożywia, bo twoje niebo 
wiecznie pogodne; kocham cię za twój uśmiech nie- 
ustający, za to, żeś oazą zieloną rozsiadła pomię- 
dzy szczytami nagich skał i oceanem, liżącym two- 
je republikańskie stopy. 

Któż z przejeżdżających przez Gennę nie za- 
trzymał się dłużej w murach tego miasta, zosta- 
jącego pod wszechwładną opieką Madonny? Któryż 
z turystów zaniedbał zwidzić zaczarowaną willę 
Pallavicin», pałac Doria, lirignoti, Serra, Balbi. 
Któż nie był na Cainpo-Santo, tej metropolii u- 
martych, walczącej o palmę pierwszeństwa, pod 
wzgledem przepychu, bogactwa architektonicznego 
z najdelikatniejszemi budowami na półwyspie ? Sły- 
szeliście o ogrodach babilońskiej Semiramidy — 
spojrzyjcie ze szczytów wieży San Lorenzo na ty- 
siące marmurowych weneckich dachów, wiszących 
nad pałacami pysznego miasta, a będziecie mięć 
wyobrażenie o cudownych tarasach, stworzonych na 
rozkaz tej mądrej monarchini. Jak okiem zasię- 
gnąć możesz, widzisz pod sobą jeden wielki ziolo- 
ny ogród, z2 tysiącami cyprysów, drzew pomarań- 
czowych, różanych, cytrynowych. Któż podczas 
skwarnego lata ominął, kokieteryjnie siedzącą na 
ludnej, wspaniałej, bogatej Via Balbi kawiarnię 
„della Concordia“, miejsce schadzki dumnych mar- 
kizów ganueńskich: il dolce farniente po całodzien- 
nych kłopotach finansowych nigdzie tak nie sma- 
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Przedpłatę i ogłoszenia przyjmują 


We LWOWIE : Bióro Administracji Gazety 
Narodowej przy ulicy Nowej, pod liczba 291. 
W KRAKOWIE : Księgarnia Józefa Czecha w 
rynku. W PARYŻU: na całą Francję i Anglię 
jedynie p. pułkownik Raczkowski. rce du Bon. 
de Lodi Nr. 1. Wa WIEDNIU: p. Raaqensteln & 
Vogler, Nener Markt Nr. 11. W FRANKFURCIE 
nad MENEM i HAMBURGU: pp. Haasenstelu 
& Vogler. W BERLINIE: p. Rudoif Mosse. 

OGŁOSZENIA przyjmują się za opłata 6 cut. 
od miejsca objętości jednego wiersza drobnym 
drukiem, oprócz opłaty stęplowej 30 cut. za ka- 
zdorazowe umieszczenie. 

Listy reklamacyjne nieopieczętowane nie 
legają frankowanin. 


Manuskrypta drobne nia zwracają się', lecz 
bywają niszczone. d 


komisji i do sejmu galicyjskiego, ale ma prócz od- 


forta, Żądający postawienia ministerjum w stan | roczenia kłopotliwej i niebezpiecznej sprawy, je- 
oskarzenia. Tymczasem dzienniki prowincjonalne | szcze i ten cel, ażeby wymódz od sejmu przy- 
wzywają rząd, aby na serjo zajął się zapobieże- | jęcie tylko jednej części punktów rezolucyjnych, a 


zrzeczenie się reszty najważniejszych, .czego dele- 
gacja uczynić nie chce, zasłaniając się tem, iż te- 
go wobec uchwały sejmu uczynić nie ma prawa, 

Ministrowie i ich poplecznicy mówią: 

— Damy wam niektóre punkta z rezolucji, ale 
chcemy mieć pewność, chcemy mieć rękojmie, iż o 
więcej już nie będzie się ani sejm, ani delegacja 
upominać. 

A delegaci nasi odpowiadają : 

— My nie mamy prawa brać zobowiązania w 
imienin sejmu, my nie mamy prawa zrzekać się 
jednej części rezolncji dla otrzymania drugiej. 

Takie odpowiedzi i w Wydziale rezolucyjnym 
i prywatnie dawane, nasunęły ministrom myśl u- 
życia ich za wygodny pozór do odroczenia całej 
sprawy rezolucyjnej, więc mówią: 

— Skoro nie chcecie sami dać nam rękojmi, 
iż sejm galicyjski otrzymawszy jedne punkta, zrze- 
cze się innych, i już na dal nie będzie się o nice 
upominać, więc nim rząd i Rada państwa zdecy- 
dują się dać Galicji niektóre punkta rezolucji, od- 
nieść się pierwej trzeba do sejmu. Skoro sejm nie 
zrzecze sie reszty rezolucji, to i my nie będziemy 
się uważali za zobowiązanych do uchwalenia tego, 
co wam dać zamierzaliśmy. 

Taka to myśl zawarta jest w projekcie wy- 
sadzenia regnikolarnych niby komisyj i odniesienia 
się do sejmu. 


niem podburzaniu ludu, które niema końca. Giel- 
da ucierpiała trochę w skutek wiadomości o od- 
krytym spisku i licznych aresztowaniach. Do wie- 
czoja d. 10. było aresztewanych do 400 osób, które 
przesłuchuje sędzia Bernier. O spisek (zamach na 
bezpieczeństwo państwa), obwinionych jest 60 
osób. 

Do Alig. Auys. Ztg. donoszą z Rzymu, że je- 
zuici przygotowują nowy regulatnin dla soboru, we- 
dług którego biskupi musieliby swoje wnioski po- 
dawać na piśmie, tak, że trybuna stałaby się zby- 
teczną. 


Projekt regnikolarnych komisyj w 
sprawie rezolucji galicyjskiej. 


Centralistyczne ministerstwo wiedeńskie dąży 
do odroczenia tak kwestji reformy wyborczej, jak 
i rezolucji galicyjskiej. Obawia się, iż kwestja re- 
formy wyborczej, chociażby w połączeniu z gali- 
cyjską, mogłaby sie nie powieść i sprowadzić upa- 
dek ministerstw, a samą rezolucję galicyjską tra- 
ktować nie chce, gdyż za mało dając Galicji, mo- 
głoby spowodować ustąpienie delegacji naszej z 
Rady państwa i npadek swój. Pan Giskra więc 
et consortes przemyślają nad sposobami odroczenia 
obu tych spraw, a Nadesłane Dziennika Polskiego 
(patrz wczorajszą Gazetę Narodową) podaje centra- | _, Słusznie jednak dr. Czerkawski odpowiedział 
listom uajłatwiajszy i najpewniejszy sposób odro- | Niemcom w Wydziale rezolucyjnym, iż niech wy- 
czenia: Wysadzić z Rady państwa komisję stałą | mierzą Galicji sprawiedliwość, niech w głównych 
do sprawy rezolucyjnej (pan Giskra doda: i do | rzeczach zadość uczynią rezolucyjnym żądaniom, 
sprawy reformy wyborczej), sejm galicyjski gdy | a sejm nie będzie wtedy nicował (mdckeln) zapa- 
się zbierze, niech znowu z swej strony wysadzi | dłych uchwał Rady państwa i nie będzie nowych 
komisjię ad hoc. Niech te obie komisje traktują | stawiał żądań, Lecz cóż pomogą takie przedsta- 
co z rezolucji można dać Galicji, rezultat trakto- | wienia, jeżeli ministrom i większości niemieckiej 
wania, (jeżeli do jakiego rezultatu przyjdzie, t. j. | właśnie chodzi o to, ażeby w głównych punktach 
jeżeli obie komisje się na jedno zgodzą) przedło- | rezolucyjnych nie uczynić zadość Galicji, lecz aby 
żyć sejmowi galieyjskiemu do przyjęcia, a gdy | podrzędnemi  ustępstwami niektóremi ją zniewolić 
bv sejm przyjął, natenczas tę uchwatę sejmową | do zrzeczenia się reszty. Przeprowadzenie zaś teraz 
pr edłożyć Radzie państwa do finanlnego orzeczenia. | już w Radzie państwa takiej uchwały, uważają za 

Na oko projekt to bardzo liberalny, kon- | niebezpieczne dła siebie, bo mogłoby doprowadzić 
stytucyjny. Byłby to niby ten sam sposób trakto- | do ustąpienia delegacji naszej, do rozwiązania Rady 
wania ugody między Przedlitawią a (łalicją, jaki | państwa i upadku ministerstwa i systemu centra- 
praktykowano między Węgrami a Kroacją. Byłby | listycznego. 
to rodzaj regnikolarnych komisyj. Bliżej się jednak Wniosek wysadzenia regnikołarnych komisyj 
przypatrzywszy, pozna każdy zamiar odroczenia re- | z Rady państwa i z sejmu galicyjskiego i trakto- 
zolucji aż do czasu, gdy centralistyczne minister- | wania przez te komisje ugody między Galicją a 
stwo będzie silniejsze, i będzie mogło upierać się | Przedlitawią, na wzór rokowań między Kroacją a 
przy jak najmniejszych ustępstwach dia Galicji. | Wegrami, był postawiony przez księcia Adama 
Gdyby już dzisiaj z tym uporem wystąpiło, mo- | Sapiehę w sejmie galicyjskim. Lecz łączył się z 
głoby runąć. Nie w zamiarze zadośćuczynienia żą- | tym wnioskiem i zamiar niewysełania delegacji do 
daniom Galicji, odesłać pragnie rząd rezolucję do | Rady państwa. Tylko bowiem pod tym warunkiem 


kilku dzieł poważnej treści, W gorących wyrazach 


kuje miejscowym  Rotszyldom jak tylko w „della 
odziękował Garibaidemu za zaufanie, jakie ma w 


Concordii“ pod cieniem pachnącego oleandru, 
przy monotonnym szmerze fotanny. Podczas wojny | Polakach i upewnił, że wkrótce czynem je uspra- 
włoskiej „Caffe della Concordia“ była miejscem, | wiedliwią, toż samo imieniem Węgrów oświadczył 
gdzie żuawi francuzcy zawarli pierwszą znajomość | major, Gustaw Frygyessy. + 
z bersaglierami włoskimi utrwaiając ją własną Po skończońem posiedzeniu wyniesiono jenera- 
krwia na równinach Lombardji. Tutaj w cieniach | ła na rękach, — tłum, czekający na ulicy, wy- 
wieczornego zmroku członkowie związku zwanego | przągł konie z jego karety i zaciągnął ja przed 
„Provedimento,* wszystkie znakomitości ówczesne | jego mieszkanie, pośród nieustających wiwatów, 
lewicy parlamentarnej, jak Mordini, Brofterio, | niech żyje Rzym ! Śmierć papieżowi! W kilka dni 
Crispi, Dolfi, Corte, schodzili się przygotowując | później czytaliśmy ogłoszenie, na rogach ulic po- 
środki, prowadzące do zjednoczenia Włoch, które | rozlepiane, zapowiadające o ludowej manifestacji. 
republikanin Lamartin pozwolił sobie nazwać la O godzinie 12. w południe masy ludu zaczeły 
terra dei morti. się gromadzić na placu Carlo Felice; z różnych 
Była to chwila, kiedy całe Włochy od Como | stron miasta ciągnęły chorągwie, wszystkie prowin- 
do przylądka Capo d'Armi, od Pignereoln do Tre- | cje włoskie, wszystkie cechy i stowarzyszenia _ bJ- 
miti wołały jednym wielkim głosem : Rzym albo | ły tam reprezentowane. Istniejąca wtedy w Ge- 
śmierć! Za inicjatywą Garibaldego, przezwanego | nni szkoła wojskowa polska, z kilkudziesięciu mło- 
jednomyślnie ojcem ojczyzny, potworzono we wszy- | dzieży złożona, zajęła miejsce w środkn pochodu; 
stkich miastach półwyspu Towarzystwa strzeleckie, | dowodził nią major Władysław Englert, zabity w 
które przygotowywały młodzież wszystkich stanów | 1863 roku pod Krzeczowem, i kapitan Karol Bra- 
do blizkiego zapoznania się z bronią itrudami wo- | zewicz. Niósł lud na czele chorągiew Z krzyżem 
jennemi. Rząd nie mogąc się oprzeć prądowi en- | sabaudzkim, dalej powiewały sztandary Z herbami 
tuzjazmu, pociągającemu cały naród do człowieka, 0- | Rzymu, Wenecji, Toskany, Neapolu, z% temi un- 
biecującego go prowadzić do Rzymu i Wenecji, — | sił się nasz biały orzeł z pogonią. Mnzyka kara- 
zostawił wolny bieg wypadkom, rozkazując prefe- | binierów genewskich i tysiące ludu, w Świąteczne 
ktom, by czynnie pomagali organizującym się | suknie ubranego, zamykały pochód. Wszystkie o- 
Stowarzyszeniom strzeleckim i przyjmowali Ga- | kna, którędy ten wspaniały orszak przechodził, za- 
ribaldego z honorami odpowiednimi jego zasługom. | wieszone były dywanami, narodowo godła powie- 
I w samej rzeczy, przejazd bohatera z drugiej | wały na wszystkich balkonach — postępujący tłum 
półkuli, był prawdziwym pachodem tryumfalnym, | witano oklaskami i | rój okrzykami. Okla- 
jego słów słuchano % religijnem milczeniem i przyj- | ski te były silniejsze ; U J oddział czerwonych 
imowano grzmotem oklasków. Jedność, zgoda, o- | konfederatek prze m PĘD Jednak, że ani 
gólne uzbrojenia, były to wyrazy, które przelatu- | razu nie było ak ac: k LĄ Vittorio „Emanuele ; 
jąc z ust do ust podwajały uniesienie 1 obudzały | jakieś nieliczne g ti j aly : niech żyje Mazzini, 
nadzieję, nawet w najmniej liczących na jakieś | ale tylko gdzienie Gai stabe wtórowały okrzyki. | 
ważniejsze w tym czasie wypadki. Zaden m»carz, Wojsko bin; Cady czas tej uroczystości, ani 
żaden zdobywca nie był pewno nigdy z wiekszym | królewscy Ei m 0» anty patjoru eaaa Jud nie~ 
przyjmowany zapalem. Miałem sposobność przej- | nawidze W6 cji © i pokazali. Pomimo zu- 
rzeć się z blizka jenerałowi i być na posiedzeniu | pełnaj ci le o, N tak zwany porządok 
komitetu del Provedimento w teatrze Doria, gdzie | 3% Lud. braite, Poe LT ielni 
: , kn k : ) : 4 Z i 
jenerał zabierał głos. Mówił on głośno i wyraźnie POT "m plc Cario Felice BE a: kT EE 


o wielkiej misji, jaką Wło j ełnienia g 
wielkiej misji, jaką chy mają do SP wabi trzykrotnem hymnu „Si scopron le tomba st RZN 


przy spodziewanej wojnie z Austrją, 0 P s, |; 7 ń i ; e 

wspóluej miłości i braterstwa ludów,,0 otrzebie a Pei się najspokojniej do domów. U- 
ofiar z mienia i krwi. Pamiętam tenmt s Br "to A] olaków w tej demonstracji wielu potępiało, 
kończył: „Tak jest, sprawa Polski i Węgier, to | rząd krzywo nań patrzał, tembardziej, ją Stakel- 


sprawa nasza, sprawa całych Włoch, mamy | berg, za nznanie królestwa Włos 


tysiące przeszkód do zwalczenie, ale cóż nie 
połaci biła woli i miłości swobody; pamię- 
tajmy, że ci, którym pomoc „nieść kiedyś 
mamy, również umieją kochać, a więć 1 chcieć," 
Major Lubański, znany w całej emigracji autor 


nan i kiego, imieniem 
swojego rządu już zaczął się domagać zwinięcia tej 
naszej niewinnej cywilno-wojskowej instytucji. 

_ Jaki był skutek uchwał komitetów del Pro- 
vedimento, w większych miastach zawiązanych i 
agitacyj stronników Garibaldego, o tem później w 
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miałyby regnikolarne komisje jakąś podstawę. Ale 
obok biorącej udział w Radzie państwa delegacji, 
jako reprezentacji naszego kraju, wybierać komisję 
regnikolarną jako drugą, jeszcze prawdziwszą niby 
reprezentację kraju, nie ma sensn. Oprócz tego 
zważmy, że kroacka regnikolarna komisja miała 
wobec Węgier dosyć silne stanowisko. Węgrom 
chodziło o to, ażeby kroaccy delegaci zasiedli w 
sejmie węgierskim, ażeby odnowiono zerwaną unię. 
Tego stanowiska nasza regnikolarna komisją by 
nie miała, więc nie mogłaby żadnej a żadnej pre- 
sji wywrzeć na komisję Rady państwa, nie mogła- 
by nawet takiej presji wywrzeć, jaką może dele- 
gacja wywiera. Byłoby to więc sprowadzenie spra- 
wy rezolucyjnej na jeszcze niepewniejszą drogę, niż 
dzisiejsza delegacyjna, a zepchnięcie jej z dzisiej- 
szego porządku dziennego w Radzie państwa, 
aby się nie stała zgubną dla obecnego systemu 
centralistycznego. 


Z ZA 


Nie „w skutek zakulisowych zachodów,* jak 
się Dziennikowi Polskiemu zdaje, a raczej jakby 
chciał, żeby się jego czytelnikom zdawało, — po- 
stawiłem na ostatniem ogólnem zgromadzeniu de- 
legatów Towarzystwa kredytowego wniosek zmia- 
ny $. 14. regulaminu d> oszacowania hipotek. Z 
własnego przekonania żądałem, żeby w §. stało 
wyraźnie: „winien ubezpieczyć w Krakowskiem 
Towarzystwie wzajemnych ubezpieczeń* 
odpieram więc najwyraźniej insynuację „zaknliso- 
wych zachodów,* z któremi się nigdy nie zna- 
łem, których wcale nie było, których zupełnie nie 
było potrzeba, i z natury wzajemnych ubezpie- 
czeń być nie mogło. — Ale dawały się słyszeć 
zarzuty, słuszne i niesłnszne, robione Zarządowi 
Krakowskiego Towarzystwa wzajemnych ubezpie- 
czeń, otóż jako członek i delegat tego Towarzy- 
stwa, od pierwszej chwili zawiązania, jako delegat 
Towarzystwa kredytowego i wnioskodawca powyż- 
szego wniosku, pozwalam sobie zawezwać niniej- 
szem szanown. ziomków: zróbmy ścisły przegląd 
letnich czynności tego Towarzystwa, podajmy je 
Ścisłej i bezwzglednej krytyce, usuńmy lub po- 
prawmy co jest złem, — dodajmy co dobrem i 
potrzebnem, do czego ogólne zgromadzenie na 
dniu 1. czerwca daje nam pożądaną sposobność. 
Tam niech życzenia całego kraju będą słyszane i 
rozbierane. Zeby dojść do tego celu proponuję : 

Niech delegaci Towarzystwa wzajemnych u- 
bezpieczeń w każdym politycznym powiecie zgro- 
madzą wszystkich członków tego Towarzystwa 
swego powiatu, a na tych zgromadzeniach powia- 
towych wszystkie życzenia i zarzuty, poddane roz- 
prawom, a wyniki spisane i podpisane przez wszy- 
stkich obecnych, jako wnioski przedłożą ogólne- 
mu zgromadzeniu. Mamy 3 miesiące cząsu, weźmy 
się rychło do tego. Wszak to o nas idzie i najzu- 
pełniej od nas samych zależy! 

4. Hóppen. 


Korespondencje Gazety Narodowej. 


Wiedeń d. 14. lutego. 

© Na dzisiejszem posiedzeniu Izby przyjęto u- 
stawę 0 zniesieniu cła, za zbierany przez Dalmatyń- 
ców, w tureckich lasach chrust. Rzad turecki pozwa- 
lał im zbierać to drzewo daremnie, ale na granicy 
austrjackiej musieli opłacać za nie cło;— ustawę uwal- 
niającą od cła za wywożone z portów austrjackich za 
granicę dęby, a wreszcie ustawę o szanowaniu tajemni- 
cy listów. Oto jej treść: 

„Umyślne naruszenie tajemnicy listów albo innych 
pism opieczętowanych, o ile nie podpada  ostrzejszym 
przepisom kodeksu karnego, ma być traktowane jako 
przestępstwo. Jeżeli to przekroczenie popełni urzę- 


inne miejscu mówić bedę. Teraz tylko, kiedym 
wspomniał o szkole polskiej, pozwólcie, bym opo- 
wiedział, co i jak znalazłem za moim przyjazdem 
do Genui w Casa Bianchetti, miejscu właśnie od 
miasta przeznaczonem na pomieszkanie młodzieży, 
ciągle przybywającej z kraju, a pragnącej kształ- 
cić się wojskowo. 


Mając jeszcze z kraju liczne znajomości po- 
między uczniami szkoły, nie trudno mi było uzy- 
skać wstęp do koszar, na trzeciem piętrze ogro- 
mnego pałacu urządzonych. Organizacja tego za- 
kładu nie miała charakteru czysto-wojskowego, by- 
ły to dopiero zawiązki, które później, przy sympa- 
tji dla polskiej sprawy, włoskiego stronnictwa ru- 
chu i pod opieką rządu mogły się były ukształto- 
wać w ciało poważne i zarazem zamienić w insty- 
tucję, przynoszącą dla kraju niewątpliwe korzyści. 
Posucha w skarbie państwa, dopiero się konstytuu- 
jącego po ostatniej kampanii nad Volturno, niepo- 
lityczne postępowanie naczelników szkoły z ludźmi, 
mającymi bezpośredni wpływ na rozwój szkoły, 
wreszcie nieporozumienia pomiędzy młodzieżą, 
domagającą się od dowódzcy zmiany ustawy, wszy- 
stko to przeważnie, a niekorzystnie wpłynęło już 
w początkach na organizację szkoły w zakresie czy- 
sto militarnym. 


Na kilka dni przed mojem do Genui przyby- 
ciem, dwudziestukilku najdziełniejsz ej młodzieży o- 
puściło koszary, udając się do Konstantynopola. 
Nie jest moim zamiarem przechodzić tutaj koleje, 
jakie przechodziła szkoła od czasu założenia jej 
przez jenerała Garibaldego i Mierosławskiego, Aż do 
jej rozwiązania w Cuneo, niechce więc i teraz prze- 
sądzać, kto zbłądził w tej okazji, czy młodzież, 0- 
puszczająca samowolnie szkołę, utrzymywaną Z 
funduszów krajowych, czy naczelnicy, nieumiejący 
jej utrzymać w karbach militarnego posłuszeństwa. 
Jenerał Mierosławski i Langiewicz, podówczas pro- 
fesor artylerji, wiedzieć powinni najlepiej, co było 
powodem wyjazdn na Wschód śp. Chmielińskiego, 
śp. Olszewskiego Hilarego i kilkunastu innych z 
tak zwanej „straży choragwianej*. Nieporozumie- 
nia pomiędzy uczniami i ruch niezwykły w kosza- 
rach, nie uszły uwagi włoskiej policji. Kilku ajen- 
tów, wysłanych na miejsce ambarkaderu przez gu- 
bernatora miasta, p. Magenta, starało się zbadać 
przyczynę nagłego wyjazdu tylu młodzieży. Domy- 
ślano się bowiem jakiejś ekspedycji Garibaldego, a 
to tembardziej, iż w owym czasie chodziły pogło- 


e O A w AZ e Z O 
e AZ ŚL DRĄ 0 QQ DO O L—>PL>—>m>>oSLGL—LoLoMo Z W Z Z 


GAZETA NARODOWA zdnia 16. Lutego 1870. 


dnik, sługa lub inna osobistość, zostająca w służbie 
publicznej, ma być ukarane aresztem aż do sześciu 
miesięcy, oprócz togo zaś karą pieniężną, aż do 500 
złr. Inne osoby mają być karane aresztem, aż do 
trzech miesięcy, na wypadek, gdyby wytoczenie procesu 
zażądała interesowana strona. 

„Urzędowa konfiskata i otworzenie listu, może na- 
stąpić z wyjatkiem wypadków rewizji domowej lub a- 
resztowania, tylko na mocy rozkazu sędziego. Rozkaz 
ten ma być dotkniętemu nim z podaniem powodów 
doręczony. Karne sądy akcyzowe mają być w tym 
względzie poczytywane także jako sędziowie. Urzędnik, 
który dopuści się konfiskaty listu bez wyrażonych w 
tym $.(drugim) powodów, ma być karany aresztem aż 
do trzech miesięcy.“ 

Przepisy te nie dotycza listów, adresowanych do 
osób, zostających w śledztwie karuem, i listów, których 
adresatów nie można odszukać po półrocznem leżeniu 
na poczcie. p. 4 

Do komisji rezolucyjnej wybrano na miejsce mi- 
nistra Banhansa posła Dietricha (ze Szlązka) a do ko- 
misji budżetowej na miejsce dr. Banhansa, hr. Kuen- 
berga, a na miejsce p. Piotra Grossa hr. Wodzi- 
ckiego Ludwika. 

Następne posiedzenie we czwartek. Na jntro 
zapowiedziane jest posiedzenie ko- 
misji rezolucyjnej. 

Rozdano dziś przedłożenie rządowe dotyczące u- 
rogulowania płac profesorów gimnazjalnych i szkół 
realnych. Podział ich na klasy zatrzymano. Pro- 
fesor przy zakładzie tego rodzaju we Wiedniu po- 
bierać ma rocznej pensji 1200 złr. w.a., przy innych 
szkołach średnich, pierwszej klasy 1000 złr. w. a., 
drugiej klasy 900 złr. w. a., a trzeciej klasy 800 
złr. w. a. recznie; suplenci zaś pierwszej klasy po- 
bieraliby wedle tego projektu 800 złr. w. a., drugiej 
klasy 700 złr. w. a., trzeciej klasy 600 złr. w. a. 
Dodatki za pięciolecia służbowe liczą się po 150 złr. 
aż do lat 20. Dyrektorowie mają pobierać oprócz pła- 
cy profesorów zwyczajnych z możliwemi kwinkwennia- 
mi we Wiednin 500 złr., w Pradze, Bornie, we Liwo- 
wie, Gracu i Tryeście 400 złr. Przy innych szkołach 
Średnich 300 złr. nadwyżki za urzędowanie. Zastęp- 
com dyrektorów obliczać się ma remuneracja wedle 
tej samej skali. Minister oświaty ma prawo wyznaczać 
odznaczającym się dyrektorom i profesorom szkół Śśre- 
dnich za usługi, położone pod względem umiejętnym, 
albo dydaktyczno-pedagogicznym, dodatek osobisty aż 
do wysokości 500 złr. rocznie. 

Dydaktra (z zachowaniem praw funduszowych) 
wpływać mają do kas rządowych, a względnie fundu- 
szów naukowych. 

Ustawa ma wejść w Życie z dniem 1. maja r.b., 
a co się tyczy opłat szkolnych, już w letniem półro- 
czu szkolnem r. b. ma ona być zastosowaną. 

Jestto projekt rządowy, który może jeszcze uledz 
zmianom. 


Przegląd polityczny. 


Sobór. Na jeneralnej kongrecji d. 10. b. w. 
rozpoczęły się obrady nad szematem o katechizimie, 
Chodzi głównie o to, czy w całym katolickim ko- 
ściele ma być zaprowadzony jeden katechizm, czy 
jak dotąd, każda dyecezja ma posiadać swój oso- 
bny. Sprawa ta zajmie kilka posiedzeń, dlatego 
też szamat de ecclesia, a z niemi sprawa nieomyl- 
ności nie prędko przyjdą na porządek dzienny. 

Adres przeciw nieomylności został papieżowi 
wręczony dnia 26. z. m. Kardynał Barnab» mu- 
siał użyć wszelkich postrachów, aby odwieść bis- 
kupów wschodnich od podpisania tego adresu. A- 
dres zą nieomylnością nie został wręczony. Nie 
jest on ułożony przez komisję biskupów, ale wy- 
szedł gotowy od jezuitów, z redakcji Civilty. Pod- 
pisało go 400 biskupów, nie rozebrawszy ani je- 


ski, że eksdyktaktor Obojga Sycylii zbierał ochotni- 
ków do wyprawy na brzegi Dalmacji. 

Pożegnanie młodzieży miało być bardzo roz- 
rzewniające. Gubernator Magenta dopytywał się 
później jenr. Mierosławskiego o przyczynę tej 
swojej na Wschód wyprawy; dziwiło go to, jak 
Polacy kłócąc się pomiędzy sobą, mogli się we 
łzach i uściskach rozstawać. 

Zapewne, iż to dla Włocha nie był» rzeczą 
zbyt jasną i zrozumiałą. Ciągłe prześladowania 
Moskali, zamiar wybrania w sołdaty wszystkiego 
co silniejsze i gorętsze w kraju, co chwila powię- 
kszały szeregi młodej emigracji. Młodzież różnemi 
drogami dążyła za granicę i jadący przez Drezn» 
i Hajdelberg, trafili do Genui w Casa Bianchetti 
znajdując mieszkanie, wikt i umundurowanie; ci 
którym droga przez Paryż wypadła, zostawali 
czlonkami Towarzystwa młodaieży polskiej. *) 
Znalazłem w szkole ludzi różnego wieku, stanu i 
wykształcenia, studentów ze wszystkich moskiew- 
skich uniwersytetów, oficerów i kadetów Z rosyj- 
skiej i austrjackiej armii. Z zagranicznej cudzo- 
ziemskiej legii i legionów garibaldowskich — u- 
rzędników z pod moskiewskiego zaboru, rzemieśl- 
ników 4 Warszawy, slowem, były tam reprezento- 
wane wszystkie klasy naszego społeczeństwa, przyj- 
mujące najczynniejszy udział w demonstracjach 
wrogich rządowi moskiewskiemu — a przez to 
mniej lub więcej skompromitowane. 

Rekrutowi Świeżo z kraju przybyłemu dawa- 
no instruktora; bywali niemi zwykle Adolf K. i 
Ludwik K., pierwszy z rosyjskiego, drugi Z au- 
strjackiego wojska oficerowie. Poczemm zaczynała 
się mechaniczna robota nogami i karabinem, po 
10 dniach nowozaciężny szedł do frontu, gdzie go 
zacny nieboszczyk major Englert brał w Swoje 
prawdziwie konstantynowskie obroty, kapitan Bra- 
zewicz wykładał teorję piechoty, Langiewicz czytał 
kurs artylerji, Aleksander R. teorję jazdy i szkołę 
w rajtszuli. Jenerał M. dwa razy na tydzień przy- 
chodził do koszar na wykład strategii i geografii 
wojennej. Mundur w szkole wymyślony i przepi- 
Sany przez jenerała był następujący: czamarą z 
szaraczkowego sukna z siedmioma czarnemi pętli- 
cami na czarue rogowe guziki zapinanemi (wielu 
nosiło amarantowe rabaty, ale ten dodatek do u- 
niformu nie należał) ; pantalony sinego koloru, z 


*) Towarzystwo to zostało w krótce rozwiązanem po 
wyjeździe w m. kwietniu większości młodzieży do szko- 
ły w Cuneo, 
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dnego ustępu. Można wytłumaczyć, gdyby jaki lu- 
źny zwolennik nieomylności podpisał na ślepo akt, 


przez papieża wydany ; ale aby 400 prałatów, zwo- | 


łanych do badania spraw kościoła, podpisało bez na- 
mysłu pismo, przez nieznanego jezuitę ułożone, 
to zaiste niepoślednie dla jezuitów zwycięztwo. 

Jezuici ułożyli i obnoszą petycję do papieża, 
żądającą ogłoszenia dogmatu o cielesnem wstąpie- 
niu Matki Boskiej do nieba; ktoby w ten doginat 
nie wierzył, zostałby wyklęty, a więc wszyscy, CO 
znają dzieje kościoła i patrystykę. 

Bulla o klątwach z swemi licznemi karami i 
zastrzeżonemi papieżowi rozgrzeszeniami, ma mię- 
dzy biskupami ciągle wywoływać opozycję. Wielu 
przyprowadza ona do rozpaczy. Biskup z Tryestu 
miał oświadczyć, Że raczej ustąpi z biskupstwa, 
niżby tę bullę ogłosił w swojej dyecezji. Słychać 
teraz, że papież, częścią na przedstawienia posłów 
zagranicznych, częścią aby zjednać biskupów dla 
sprawy nieomylności, ma zawiesić tę bullę. 

W sprawie regulaminu, poruszonej na czele 
numeru, donoszą do Allg. Augsb. Zig.: 

„Kardynał Rauscher napisał albo; kazał napi- 
saé w jezyku niemieckim memorjał przeciw nie- 
omylności, który będzie drukowany we Wiedniu (bo 
w Rzymie takich rzeczy drukować nie wolno),a do 
Rzymu będzie wysłany pod opieką dyplomatyczną. Na 
przedstawienia biskupów niemieckich i francuzkich 
przeciw niesłusznemu dla mniejszości regulamino- 
wi soborowemu, nie raczył papież dać odpowiedzi. 
Między mniejszością ztąd głośne skargi i narze- 
kania. Tymczasem papiezki komitet soborowy 
wyszukał nowy sposób dla złamania mniejszości i 
przecięcia rozpraw, któreby mogły się stać nie- 
miłerni. Ma bowiem wyjść dodatkowe rozporzą- 
dzenie do regulaminu, że wszelkie poprawki mają 
być najprzód prezydentowi podane na piśmie i od 
niego iść do deputacji wiary, która je przyjmuje 
albo odrzuci. Wnioskodawcy mogą przeciw orze- 
czenin deputacji odwołać się do walnego zgroma- 
dzenia, które rozstrzyga — większością. 

„Gdyby ta myśl przyszła istotnie do skutku, 
odciętoby mniejszości, t. j. biskupom francuzkim, 
austrjackim, węgierskim, niemieckim, amerykań- 
skim i portugalskim, wszelką sposobność wpływa- 
nia na uchwały soboru i zapobiegania uchwałom 
szkodliwym. Mniejszość byłaby wciąż maj>ryzowa- 
ną, a sobór zamieniłby się w maszynę do głoso- 
wania. Widząc niepodobieństwo robienia poprawek, 
biskupi zaniechaliby pracy, a główny cel, robienie 
dogmatów i dekretów, prostą wiekszością liczby 
głów, byłby bliskim dopięcia. Tylko pytanie, czy 
mniejszość pozwoli na taką hegemonię Włochów i 
Hiszpanów, bo rzecz jasna, że i tutaj stoi w głę- 
bi sprawa narodowości, na której szalę, jak Bren- 
nus niegdyś w Rzymie chcą miecz swój rzucać Ro- 
manie południowi* (Do Romanów północnych liczą 
się Francuzi i Rumuni). 


Kronika. 


W procesie prasowym Gazsity Narodowej, który 
sie odbył wczoraj, przeciwko panu Platonowi Kosteckiemu, 
jako redaktorowi oskarzonemu przez prokuratorję o zbro- 
dnię §. 65 lit. a) za artykuł z dnia 15. października 1869 
omawiający stosunki dalmatyńskie, został pan Platon Ko- 
stecki uznany za niewinnego. — Bliższe sprawozdanie po- 
damy jutro. 


Odezwa do mieszkańców Lwewa. Z powodu 
panujących silnych mrozów i zupełnego braku zarobku, za 
staraniem komitetu Rady miejskiej, obdziela się ubogich po 
wszystkich dzielnicach miasta codziennie chlebem i drze- 
wem opałowem. Dla ogromnej jednak liczby potrzebujących 
wsparcia, bez czynnej pomocy ogółu komitet nie mógłby 
swemu zadaniu zadość uczynić, skutkiem czego znaczna licz- 
ba ubogich nie byłaby uwzględnioną. Życzyćby wię należa- 


czarną wypustką francuzkim krojem, konfederatka 
wysoka amarantowa z siwym barankiem, ze sro- 
bruym znakiem orła i pogoni na czele; kawale- 
rzyści nosili ostrogi. Tych kawalerzystów było nie 
wielu; odbywali oni swoje Ćwiczenia na placu del 
Bisani», przy licznym zwykle udziale spektatorów, 
zwabionych tem niezwykłem widowiskiem. 


Niektóre pisma polskie emigracyjne a w tej 
liczbie podobno londyński Demokrata, ochrzciły tę 
szkołę wojskową, polską akademią, usiłując jej za- 
łożyciela i młodzież w niej będącą wobec narodu 
zdyskredytować i wyśmiać, bawiących się w Żoł- 
nierzy jak mówiono, podchorążych. Pewne dzien- 
niki galicyjskie i jeden poznański surowo powsta- 
wały na Polonię genueńską, nazywając bandą a- 
wanturników 1 prywatnych siepaczy jenerała M; 
radząc raczej służyć na Kaukazie i Oremburgu i 
uczyć się porządnie wojaczki, aniżeli wycierać cu- 
dze kąty za granicą. Jenerał M. nie cieszył się w 
szkole wielką sympatją swoich podkomendnych — 
niechętne mu indywidua, za obrębem koszar mie- 
szkające, chętne dawały ucho wieściom, z ławek 
szkolnych do miasta dolatującym, i te w złej wie- 
rze koszlawiąc, za autentyczne do polskich dzien- 
ników podawały. Ileż to narobiło hałasu smutne 
zajście pomiędzy dwoma uczniami szkoły K. iJ. 
i ilu nie uległy komentarzom. Fakt bolesny wpra- 
wdzie, ale niemający nigdy źródła w nienawiści 
lub w różnicy opinii politycznej obudwu stron. 


Jeden z podchorążych K. niewiedząc, że re- 
wolwer, będący własnością J., z którym mieszkał, 
podobno był nabity, w przystepie jakiegoś nie- 
zwykłego humoru, przykłada mu do samej głowy i 
strzela. Jakim dziwnym trafem J. ocalał, trudno 
zdefiniować, zdaje się jednak, iż kula wypadając, 
rozdarła się pomiędzy gwintami lufy, drobny ka- 
wałek ołowiu utkwił w kości skroniowej, drugiej 
połówki kuli nie można było ani na podłodze ani 
w ścianach pokoju odszukać. Swiadkiom tego wy- 
padku było kilku kolegów — J. natychmiast wzię- 
to do szpitala, K. chcącego do morza oknem wy- 
skoczyć policja z sobą uprowadziła. Ranny leżał 
kilka miesięcy, wyjęt» mu kilka kostek ze skroni, 


w końcu wyszedł zupełnie — nie mając nawet 
do K... żalu, że mu tak długo i ciężko kazał 
cierpieć. (C. d. n.) 


przyczynili się datkami, które z upoważnienia komitetu 
przyjmować będą burmistrz i miejskie urzędy tand wójtowskie. 
Koleje. Zaspy śnieżne na przestrzeni Kniaże, Zło- 
czów na kolei Karola Ludwika są usunięte i odbywa się od 
wczoraj południa ruch pociągów na tejże przestrzeni we- 
dług planu jazdy. 

— Dziś bal maskowy urządzony przez członków 
czytelni akademickiej w sali teatralnej. Co najmniej poło- 
wa bawiącej się publiczności lwowskiej wybiera się na tę 
maskaradę. Zamiast więc zbytecznego zachęcania, po- 
wiadamy jej: Do widzenia tam — pod osłoną maski i z 
sporym zapasem dowcipu. 


+ Kazimierz Kagiewnicki, oficer wojsk polskich z 
czasów Napoleona I., niegdyś prezes komisji wojewódzkiej 
płockiej, dziedzic Prostynia, zmarł dnia 11. b. m. w War- 
szawie, licząc lat 81. 


Dziwne zjawiska natary wywołały miejscami o- 
statnie mrozy. I tak donoszą z rozmaitych sóron Kongre- 
sówki o trzęsieniach i pękaniu ziemi. W Warszawie samej, 
na cmentarzu ewangielickim, wśród huku pękła powierzchnia 
ziemi. O podobnych zjawiskach donoszą z Lipny, Raciąża 
i Drobina. 

-- Wiadomość o bankructwie domu bankowe- 
go Kirehimajera w Krakowie, podana przed kilkoma 
dniami w Dzienniku Polskim, bez wymienienia nazwiska, w 
dzisiejszym zaś Dzienniku Lwowskim, jako fakt dokonany, 
nie sprawdza się, a owszem według telegramu nadesłanego 
właśnie z Wiednia, jest zupełnie bezzasadną. 


Czytelnie a władza szkolna. Z Sambora otrzy- 
mał Kraj w niedzielę następujący telegram: Dyrektor gi- 
mnazjaluy, p. Malinowski, zakazał uczniom uczęszczać do 
bezpłatnej czytelni, bez najmniejszego powodu ze strony 
uczniów. Przychodziło tam dziennie około czterdziestu u- 
czniów, czytali książki w godzinach wieczornych pod dozo- 
rem wydzialowych Czytelni. 

Ciekawiśiny rzeczywiście, co mogło spowodować taki 
zakaz ze strony dyrekcji szkolnej, bo jużci odzwyczailiśmy 
się uważać za zbrodnię czytanie przez młodzież szkolną 
dzieł naukowych lub zajmujących, a niemoralnych lub 
przewrotnych nie utrzymuje przecie, jak sądzimy, Czytelnia 
samborska. 


— W nowo otwartej klinice krakowskiej wyko- 
nano w tych dniach na jednej z położnie tak zwane cięcie 
cesarskie, zdarzające się nader rządko. Matka umarła trze- 
ciego dnia, a dziecię ma się dobrze. 

— Cholera w Moskwie wzmaga się. Do 1. lute- 
go według dat urzędowych zachorowało tam 78, osób; z 
tych umarło 40. 


W Wiedniu popełniono znów w nocy z 12. na 13. 
bieżąc. miesiąca morderstwo na osobie G4letniej wdowy 
Rozalii Thimmel, na przedmieściu Neubau zamieszkałej. 
Mniemanym sprawcą tej zbrodni jest Ewald Lindner, któ- 
ry do niedawna mieszkał u zabitej. Uwięziono go. 


— W Wieliczce odbędzie się w przyszłą niedzielę 16 
przedstawienie amatorskie, na cele dobroczynne. Zapowie- 
dziane są Przyjaciółki, komedja Korzeniowskiego, Szlachta 
ceynszowa krotvchwila J. N. Kamińskiego i obraz z żywych 
osób p. n. Piast. 


Stowarzyszenie przyjaciół oświaty ludowej 
rozwija się u nas w kraju zwolna wprawdzie i jakby niepo- 
kaźnie, lecz niezmordowanie toruje drogi ku swojemu ce- 
lowi, łamiąc tysiączne przeszkody, walcząc z przesądem i 
oziebłością powszechną, bez ostentacji, bez reklamy, silą 
dobrej woli ludzkiej i poczucia obowiązku obywatelskiego. 
Ten prosty, jasny cel Stowarzyszenia: podniesienie umy- 
słowe tych obywateli tego kraju, których dotąd pomijały 
wielkie hasła naszego wieku, dla których nie świeciło dotąd 
potężne słońce ducha — ten cel przerasta zapewne mało- 
duszne skrupuly ociężatych, lub zgoła drażliwość wstecznych. 
To też mimo trudności, niechęci, oporu, przyjęła się zdro- 
wa tendencja Stowarzyszenia w społeczeństwie naszem, a 
myśl, podjęta przez nieliczne grono osób, umiała znaleźć 
już zwolenników tysiące i wniknąć we wszystkie klasy i 
i sfery kraju naszego. 

W ostatnich dniach ubieglego tygodnia, zebrani we 
Lwowie delegaci tego Stowarzyszenia, radzili właśnie nad 
dalszemi jego losami, obmyślając drogi i sposoby ku roz- 
szerzeniu jego zakresu i pobudzeniu do większej żywotności . 
Ze sprawozdania przedlożonego zgromadzeniu przez zarząd 
centralny z czynności dotychczasowych, okazało się, że w 
ciągu kilkunastu miesięcy istnienia, Stowarzyszenie skupiło 
okoł» swojego celu przeszło 2000 osób, najrozmaitszych 
stanów, wyznań i pochodzenia, w 50 powiatach Galicji, 
gdzie też w znacznej części pozawiązywały się już miejsco- 
we zarządy, bezpośrednio wykonywujące w okolicy swojej 
cele Stowarzyszenia. 

Jakkolwiek więc organizacja Stowarzyszenia nie obej- 
muje jeszcze calego kraju, rezultata dotychczasowe obiecu- 
ją przeprowadzenie takowej w bliskiej przyszłości. Jakeśmy 
powiedzieli, głównym czynnikiem działalności Stowarzysze- 
nia jest dobra wola i poczucie obowiązku obywatelskiego, a 
cnót tych dzięki Bogu, nio brakło w kraju naszym nigdy, 
czego liczne przykłady zresztą przodstawia nam już do- 
tychczasowy rozwój Stowarzyszenia, 

Za pośrednictwem zarządu centralnego Stowarzyszenie 
dostarczyło dotychczas sferze. którą ma na oku, około 5300 
dziełek popularnych a trzeźwych, i w rozmaitych okolicach 
założyło około 40 biblioteczek lub czytelń. W większych 
miastach urządza też wykłady popularne, pilnie uczęszczane 


+ przez ludność wiejską i rzemieślniczą. Prócz tego wydało 


Stowarzyszenie własnym nakładem kilka dziełek ludowych, 
zarządzając nadto „funduszem Kraszewskiego", któremn 
sprawa oświaty ludu zawdzięcza tak milą książeczkę, jak 
Opowiadania pana Walentego. 

Czytelnicy nasi przypomną sobie, źe w lipcu roku ze- 
szłego, kiedy każde serce polskie uderzyło głośniej na cu- 
downą prawdziwie wieść o niespodzianem odkryciu zwłok 
naszego króla Prawodawcy, Kazimierza Wielkiego, robot- 
nicy polacy bawiący w Peszcie, przejęci temi samemi uczu- 
ciami, przesłali zarządowi centralnemu Stowarzyszenia przy- 
jaciół oświaty ludowej uzbieraną drogą składek między ni- 
ini, kwotę 64 złr. 30 cnt.. z poleceniem utworzenia z niej 
funduszu stypondyjnego, imienia Kazimie- 
rza Wielkiego. Otóż zgromadzenie delegatów, przeję- 
te do głębi ofiarnością dawców i szanując ich wolę szlachet- 
ną, poleciło na wniosek p. Teofila Chajęckiego, delegata ży- 
daczowskiego, zarządowi centralnemu, ażeby «dwołał się 
tak do wszystkich oddzialów Stowarzyszenia, jak i do pu- 
bliczności szerszej, by grosz wdowi robotników 
polskich, dalszemi ofiary wzrosłszy do odpowiedniej sumy, 
urzeczywistnił pierwotną myśl założycieli. 

Z innych uchwał zgromadzenia delegatów podnosimy 
tę, iż zarząd centralny w przeciągu 2 miesięcy ma ogłosić 
drukiem nzupełnienie sprawozdania z czynności do- 
tychczasowych, albowiem z powodu, iż niektóre zarządy fis 
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ło, aby obywatele tutejsi z właściwą sobie szczodroliwością i 
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lialne bardzo skąpe lub weale żadnych nie nadesłały mu 
relacyj, sprawozdanie to, przedłożone zgromadzeniu, było 
tylko urywkowem, a w niektórych miejscach niedostatecz- 
nem lub wcale mylnem. 

Nakoniec wybrano na rok bieżący Zarząd centralny, 
w którego skład weszli pp. Młocki Alfred, jako przewodni- 
Czący; jako członkowie: Schmitt Henryk, Starkel Juliusz, 
ksiądz Mazurak Andrzej, Darowski Mieczysław, Romanowicz 
Tadeusz i Czapelski Jakób; jako ich zastępcy: Zuker Filip, 
Skałkówski Tadeusz i Popiel Juliusz. 

Oto ogólny zarys dzisiejszego stanu Stowarzyszenia, je- 
go dążności i uzyskanych dotąd owoców. Miejmy nadzieję, że 
rozbudzi ono szczerszy jeszcze i żywszy interes kraju dla pod- 
niesienia jego oświaty i dobrobytu. 


k- Z Sambora. (Podziękowanie). Dnia 3. lutego odbył 
się w tutejszej sali kasynowej na dochód biednej, uczącaj 
się młodzieży samaborskiej, balpubliczny, który po odtrące- 
nia kosztów urządzenia balu, przyniósł czystego dochodu 
255 złr. 64 ct. 

Podając to do publicznej wiadomości, w imię dobro- 
czynnego celu, przez urządzenie balu zamierzonego, komitet 
urządzający poczytuje sobie ra obowiązek, złożyć publiczno- 
ści szanownej, która do tego celu przyłączyć się raczyła, 
niniejszem szczere podziękowanie. 


Do Rady powiatowej mościskiej wybranym 
postał d. 13. b. m. na człenka z grupy większych: posia- 
dłości p. Stanisław Bielsk, właściciel Lipnik. 


Pesiedzenie Towarzystwa technicznego. Dnia 
11. b. m. wieczorem odbyło się tygodniowe posiedzenie Fo- 
warzystwa technicznego : bardzo licznym jak zwykle udzia- 
łem członków i gości obojgu płci. Na zapytanie jednego 
z członków, oświadczył przewodniczący dr. Strzelecki, że 
Wydział Towarzystwa drogą telegraficzną układa się z sła- 
wnym Vogtem, miewającym obecnie w rozmaitych miastach 
anstrjackich odczyty o teorji Darwina, aby zjechał także 
do Lwowa (!) Po tem nsstąpił bardzo zajmujący odczyt w 
języku pęlskiną ;p. Darowskiego, inżyniera kolei Karola Lu- 
dwika 07 Jutarniach sygnałowych Rottmillera, których dwa 
egzempłarze p. Darowski pokazywał i nawet zapalił, po- 
czem mówił o ogrzewaniu powozów kolejowych zapomocą 
pieców Dobbsa. 

Nakoniec p. Reiter, skarknik Towarzystwa i urzędnik 
bankowy pokazywał niwy bardzo praktyczny przyrząd do 
obcinania kuponów. 

Dnia 18. b. m. odbędzie się znowu publiczne posiedze- 
nie. Na porządku 'dzennym edczyt pana Ludwika Wie- 
rzejskiego o popędze ptactwa do regularnego podró. 
łowania;ę. 


— Podyniacz W maju 1869 r. w nocy wybnchł po- 
łar w zagrodzie gospodarza Pawła Parchunia w Witkowie, 
a podsycony wiatren północnym w krótkim czasie pochło- 
nął 9 realności z bidynkami gospodarskiemi i z całym do- 
bytkiem. Ogień byt, jak natychmiast: spostrzeżono, podło- 
żony. Matwij Leśków, już za zbrodnię kradzieży karany, 
28 lat, stanu wolnego, człowiek najgorszej reputacji został 
tejże nocy przez miodego Parchunia na drodze z workiem 
schwytany. Leśkow rzuciwszy worek uciekł , Parchnń wy- 
strzelił w powietrze ze strzelby, chcąc go nastraszyć. Za 
to odysażał.się Lesków temi słowy: „Poczekaj Parchuniu, 
nauczę ja cię zaraz“ Z, pół godziny stała zagroda starv- 
go Parchunia w płomeniach. Leśskow został jeszcze tejże 
nocy schwytany, przyprowadzony na pogorzelisko, bynaj- 
mniej się nie wypiert. Leśkow stawał dnia 8. b. m. przed 
kolegium 5 sędziów przewodn. radca sądowy p Mogilnicki, 
Oskarz. podprok.;p. 6. Brachtel; obrońca p. adw. dr. Do- 

 Bcjańskij. Pomimozapierania udowodniono Leśkowi zbro- 
unię, i po świetne mowie podprokuratora skazał go na 
© lat śiężkiego wizienia z postem w. każdym, tygodniu. 
Skazany odwołał sę do wyższego sądu. Podprokurator 
_ Wniósł dożywotnieciężkie więzienie. 


— (X. Y. Nowy SĄcz dnia 6. Intego 1870. (Co jest 
ambicja?) Wśród znóstwa kwestyj społecznych, jakie dzi- 
Siaj na porządek dzienny wprowadzacie, opanowało mnie 
jak na przekor ptanie: „Co jest ambicja?ć Nie śmiejcie się 
Z mojej naiwnośj bo istotnie jest to kwestja, o której roz- 
wiązanie nie tato, się kusić można, tak samo, jakby 0 od- 
gednienie jakiep gabinetowego linoskokn. Co do mnie, mo- 
goliłem się prznajmniej nad rozwiązaniem tego problema- 
tu dość długo — ; rzeczywiście nie mogłem sobie dosta- 
tecznego o rzezy zrobić wyobrażenia. 

Z początki sądziłem, Że zacność człowieka pod każdym 
względem wima być jego ambicją. Lecz w praktyce znowu 
obaczyłem inizzej, i tak: 

Kto robidługi na słowo honoru, a nie płaci, zowie 
się ambitnyn. — Gdy burmistrz kpiąco zwie radnych „bez 
głowy* a saa z głową drzymał lat 6 na ławkach posel- 
skich, zachorując wieczne; milczenie, a dziś na ukłon i czap- 
ką nie rusz). to się zowie ambicją. Gdy austernik obraża 
gości, któro go wspierają, zowie się ambitnym. / Gdy. pro- 
fesor odmiwią zachcianki stądentom -- a dyrektor na 
przekor powala, chociaż wię do czego nierygor prowadzi, 
to pan dyRktor przeciw profesorowi zowie się ambitnym. 
Gdy młodźeź kurzy cygara gt cetera — a na uwagi star- 
szych odpwiada z ironicznym cynizmem, to jest ambicja. 
Jeżeli któy z anskultantów sądowych ogra do szczętn pro- 
fesora, % © brakujące jeszcze 4 zły, grozi mu procesem, to 
isig zowie ambicją. Gdy D.p. biurokrata starostwa wykrzy- 
czy się m człowieka inteligentnego, uważając publiczność... 
za swój podnóżek, ta kozacza arogancja biurokraty, wobec 
niby komtytucji, nazywa się ambicją, Jeżeli mąż prowadzi 
żonę do gacha 1 zostawia u drzwi a gam odchodzi — to 
czyni z ambicji; gdy prałat dmucha choć.go mróz nie naciska, 
a Żebra! marznie na nlicy, tedy owe dmuchanie nazywamy 
ambicją Gdy szlachcie dużo prawi o oświacie i solidarno- 
Ści a ma szkółkę i polanka drzewa nie da, to jest ambitny; 
gdy kt: potrząsająć brodą i konfederatką mówił „Mości do- 
brodzigu* a odzierał swoich, sybiraka zag żebrzącego ża 
drzwi wytrąca, zowie się ambitnym. Również jest ambit- 
nym prałat, który co do lat wieku — konskrybująceinu nie 
odpowie. — Gdy panny chcąc iść za mąż, podają mężczyz- 
nie zapalone cygaro, same zaś kurzą aż wpadają w sucho- 
ty — to są ambitne. Gdy niektóre jejmoście biorą dzieci 
zbłakąnych hrabianek na wychowanie, a tysiącami płacone- 
mi, edukują córki własne, obracając hrabięta za swoje sługi; 
to się nazywa ambicją; przemawiać zaś językiem gojów i 
nosić strój krajowy, jest tym samym trybem nieambicją 
nowych obywateli Polski. Gdy kaznodzieja woła na postęp 
i oświatę: „Te błazny, te mrówcze płazy, te prochy, wzno- 
szą głowy! Im czytelnia a nie kościół, niechaj się chłop 
modli, którego oni ugniotą.* — Takie więc podburzenie z 
ambony zowiemy ambicją duchowną — a chociaż to było 
święto królowej Polski, to pocóż jej poświęcać choćby słów 
parę, kiedy to królowa idealna, a jej kraina biedna. Mnó- 
stwo jest jeszcze innych podobnych wypadków ambicji it.d. 

Tak więc zgubiwszy się zupełnie w rozpatrywaniach 
różnorodnych pojęć o ambicji, byłem zupełnie podobny 0- 
wemu, co błądząc po labiryntach kreteńskich szuka nitki 


GAZETA NARODOWA z dnia 16. Lutego: 1870. 


którzy niejedną rozwiązałiście zagadkę, i niejeden proble- 
mat polityczno-socjalny rozwinęli na czysto. Do Was się 
więc udaję po nić ową Tezeusza. Wy nam zateni powiedź- 
cie: „Co to jest ambicja?“ 


handel. 


— wów, 16. lutego. (Sprawozdanie tygodniowe Gazety 
Lwowskiej. Nadzwyczajne mrozy trwaly do połowy ubie- 
głego tygodnia, dopiero dnia 11. b. m. śnieg zaczął padać, 
przyczem ociepliło się. Stan dróg jest ciągle bardzo do- 
bry. Ceny frachtu w ostatnich dwóch dniach spadły. 

Handel towarowy z powodu nadzwyczajnych mrozów 
mało był ożywiony. Prawie nic nie dowieziono głównie 
dla tej przyczyny, iż trudno było dostać robotników do 
pakowania, czemu zresztą dziwić się nie można, bo uboga 
klasa pracująca w naszym kraju nie ma wcale odzienia od- 
powiedniego klimatowi. Z tego też powodu nie dowieziono 
drzewa opałowego do składu kolei czerniowieckiej we Lwo- 
wie i wstrzymane zostaly przesyłki drzewa okrętowego i do 
wyrobów. Z powodu niezwykłego podskoczenia cen oleju 
rzepakowego za granicą, artykuł ten podrożał i u nas, cho- 
ciaż nie ma na niego szczególnego popytu. Małe olejarnie 
galicyjskie nie posiadając znaczniejszych zapasów, nie mogą 
uczynić zadość zleceniom z zagranicy chwilowo dość oży- 
wionym. Płacono olej rzepakowy po 29 złx. 50 ct. do 
30 złr. wraz z beczką. Ceny nafty przy mniejszym popy- 
cie zaczynają spadać. W ostatnich 10 dniach popyt z dal- 
szych stron był bardzo mały, wysłano też z Drohobyczy 
w tym przeciągu czasu zaledwie 1500 cetn. do Morawii i 
Austrji. Naftę rafinowaną 45 płacono po 14 złr. 35 ct., 
surową po 9 ztr. 15 ct. Przy zakupnie z odstawą w ma- 
sie przystawano na jeszcze niższe ceny. Odbyt na spirytus, 
zwłaszcza na Bukowinie dość był ożywiony. Najwięcej wy- 
wieziono do Wiednia. Płacono wiadro po 12 złr.' 

W handlu zbożowyni była stagnacja taka sama ja- 
ka trwa już niespełna od dwóch miesięcy. Kraje sąsiednie 
zaopatrzyły się dostatecznie w zboże amerykańskie i nie o- 
glądują się bynajmniej na Galicję, Właściciele młynów 
tak pomiastach jak i na prowincji zakupują tylko tyle, ile 
im potrzeba chwilowo a nie myślą bynajmniej o spekula- 
cjach. Niskie ceny zboża za granicą utrudniły w tygodniu 
ubiegłym nawet odbyt na żyto do pogranicznych młynów 
w Szląsku pruskim. Podobnież wywóz owsa już nie po- 
płaca. Loco Lwów płacono pszenicę 170funt. 8 złr. 20 ct., 
żyto 160fnt. 4 złr. 40 ct., jęczmień 140fnt. 4 złr. 80 ct., 
owies 100fnt. 2 złr. 80 ct. 

Na targowicach zamiejscowych były ceny następujące : 
Bochnia : pszenica 170fnt. 9 złr. 20 cnt., żyto 160fnt. 5.25, 
jęczmień 142fnt. 5 zbr., owies 100fnt. 3.40. , Silue mrozy 
utrudniły dowóz, dla tego też zupełna nastała stagnacja. 
Tarnów : pszenica 170fnt. 8.80, żyto 160fnt. 5 złr., je- 
czmień 140fnt. 4.90, owies 100fnt. 325. Z powodu silnych 
mrozów prawie nic> nie dowieziono. , Dębica: pszenica 
170fnt. 8.45, żyto 160fnt. 5.10, jęczmień 142fnt. 5 złr., o- 
wies 100fnt. 310. Nie ma popytu zarówno na pszenicę i 
jęczmień jak i na żyto i owies. Rzeszów: pszenica 170fnt. 
8.50, jęczmień 140fnt. 4.80, żyto 160fnt 4.90, owies 100fnt. 


Gospodarstwo, przemysł i 


3 złe. Przy słabym dowozie odbyt mały, i tylko na 
konsumcję miejscową.  Jaruslaw .  pwenuiss 1708..4 RAN 
żyto 160fnt. 4.50, jęczmień 138fnt. 4.20, owies 100fnt. 


2.50. Na pszenicę nie ma popytu. W ostatnich dniach wy- 
słano 1000 korcy żyta do Szląska pruskiego. Złoczów : 
pszenica 170fnt. T złr., żyto 160fnt. 3.80, owies 100fnt. 
2.60 jęczmień 138fnt. 3 złr. 70 ct. Dowóz mały i odbyt 
trudny. 

Bydła rzeźnego i opasowego nadeszło+w tygodniu u- 
biegłym koleją cząpniowiecką 350 sztuk i "posłane  zoatały 
do Oświęcima. Z tutejszej targowicy oddano na kolej 155 
sztuk wołów. "x 

Wiedeń dnia 14. lutego. Zima mroźna i ciągłe śnie- 
żłyce nadają otuchę spekulantom giełdowym, lecz słusznie 
bardzo podnoszą węgierskie drenniki, iż na przypadek ra- 
ptowngj odwilży pajdotkliwszy znowu cios spotkałby oko- 
lice nadcisańskie; mimo to tendencja niezachwiana, Śniegi 
gpoczywają sobie na górach, dowóz w. miarę dróg korzy- 
stnych jest przecież szczupły i z dostawami na termina 
ciągle „właściciele w restancjach. Na targu dzisiejszym pła- 
cą pszenicę backą 88 f. loco Loebendorf 5.60, z Marosz loco 
Raaba 5.40, słowacką loco Tomosz za 87 f. 4.75, żyto sło- 
wackie 80 f. loco Wiedeń 3.65, jęczmień austrjacki 72 fnt. 
Z dostawą kolej zachodnia 3.10, owies węgierski 45 f. 50 od 
2.29—2.40 wraz z przewozem na miejsce przeznaczenia: 

Wroclaw dnia 14. lutego. Pszenica loco za 86 £. 15 
sgr., żyto loco 84 f. 52 sgr.. owies loco 50 f. 32 sgr. Olej 
rzepakowy loco cetnar 12%, tal., na termina wiośniane 12% 
tal. Spirytus za 8000 Trall, loco 13—13, tal., na termi- 
na 14'/ tal. 

Szczecin dnia 14. lutego godzina 2 popotudnin. Psze- 
nica loco za 2125 funt. 60'/ tal, na termina mniej o 1% 
tal. Żyta kurs przeciętny za 2000 f. na luty 39% tal. na 
wiosnę 40%, tal. Olej rzepakowy loco cetnar 13%, tal na 
termina z wiosną 145 tal. Spirytus za 80%, Trall. cen 
nie zmienit, płacą po cenie wczorajszej. 


Ostatnie wiadomości. 


Czas zamieszcza następujące oświadczenie © 

My niżej podpisani mając stosunki pieniężne 
z domem bankierskim F. J. Kirchmayera i Syna 
w Krakowie, oświadczamy : iż wiadomość rozpo- 
wszechniona w V iedniu o upadłości tego domu 
jest fałszywą i bezzasadną. 

Kraków d. 15. lutego 1870. 

Adam hr, Potocki, Paweł Popiel, St. hr. Mata- 
chowski, Franciszek hr. Mycielski, Mieczystaw hr. Rey. 

Wczorajszy telegram Czasu, iż rząd już 
wkrótce wniesie projekt reformy wyborczej do 
Rady państwa, opierał sie na jednozgodnych pra- 
wie wiadomościach wczorajszych wiedeńskich dzien- 
ników wieczornych. 

N. fr. Presse podaja nawet w ogólnych zary- 
sach ten projekt rządowy. Sejmy wysyłałyby. jak 
dotąd 203 delegatów do Rady państwa, a drugich 
203 wychodziłoby z bezpośrednich wyborów. Całą 
Przedlitawię podzielono by na okręgi miejskie i 
wiejskie. (Grupę własności większej pominiętoby 
zupełnie?) Zarazem donosi N. fr. Presse, że Galicja 
otrzymać ma osobnego ministra w Radzie korony, 
namiestnik galicyjski byłby odpowiedzialny sejmo- 
wi, w najwyższym trybunale sądowym w Wiedniu 
urządzonoby osobny senat dla Galicji (taki senat 
już istnieje tam; p. r.) sprawy oświaty (eo do 
wszystkich szkół) i policyjne ustawodawstwo kar- 


ne oddanoby w zakres sejmu galicyjskiego — a 


' zaprowadzonoby i w Galicji bezpośrednie“ wybory 
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do Rady państwa. Zarazem dodaje N. fr. Presse 
groźbę, iż gdyby galicyjscy posłowie (zapewne 
sejm) nie uznali tych koncesji za wystarczające, 
rozwiązanoby sejm galicyjski! Lecz zdaje się, iż 
jeszcze na konferencjach poufnych nie przyszli mi- 
nistrowie i posłowie niemieccy do tego rezultatu, 
gdyż W. fr. Presse mówi tylko, iż taki plan wy- 
stepuje teraz naprzód, a konferencje ministrów i 
posłów niemieckich jeszcze odbywać się będą w 
tych sprawach dalęj, najbliższa jutro, t. j. we 
czwartek. Zobaczymy c» urodzi się za plan 0- 
stateczny. 

Neues Fremdenblatt wymieniając te zamierzone 
dla Galicji koncesje, dodaje, że cały świat zgodził- 
by się i na większe jeszcze koncesje dla Galicji, 


zz a A LA An 
Ariadny. — Wtedy wy przyszliście mi na myśl. Wy! '! 


żliwości, lecz państwo (Radę państwa?) trzeł 

pierwej zrobić niezawisłą od sejmów. Wzywa 
więc delegatów naszych, ażeby oświadczyli swe 
zdanie o bezpośrednich wyborach do Rady pań- 
stwa. Dr. Grocholski i dr. Czerkawski oświad- 
czają, iż uważają ją za niestosowne, nieodpo- 
wiednie i niepotrzebne. « W końcu przemawia 
(telegram nie mówi kto ?), za rozbiorem re- 
zolucji punkt za punktem. 

Bukareszt 15. lutego. Zapowiadany 
skład ministerstwa przyszedł do“ skutku: Go- 
lesco, Vioriano, Jan» Cantacuzeno, Manu, Cos- 
sadini, Manzesco. 

Rzym 15. latego. Stolica papieska 


gdyby delegacja nasza przyjęła bezpośrednie 'wy= | jest w obawie z powodu, iż rząd turecki skła- 


bory dla Galicji. Już to rzecz daremna. Delegacja 


| się na bezpośrednie wybory pod żadnym warun- 


kiem zgodzić nie może. 
Zapowiada zarazem N. fr. Presse, iż wobec 
Czechów ministerstwo chwyci się energicznych środ- 


niasię uznać wyłamanie się większej części gmin 
ormiańskich z pod zwierzchnictwa patriarchy 
Håssouna. 

Paryż 15. lutego. Monitor zapewnia 


ków; radca ministerjałny, mianowany będzie wice- | iż kontygent poborowy na rok 1870 ma być 


prezydentem w namiestnictwie czeskiem, a wsZy- 
scy urzędnicy Czesi, mianowicie radcy namiestnic- 
twa, będą usunięci; przeciwko zaś dziennikarstwu 
czeskiemu wystąpić ma rząd bardzo energicznie! 

Jak widzimy ztych wskazówek, dzisiejsze mi- 


zmniejszony o 15 tysięcy ludzi. 

W ciele prawodawczem prezyd nt zapo- 
wiedział projekt do ustawy, znoszącej pow- 
szechną ustawę o bezpieczeństwie. Ollivier prze- 


nisterstwo już zaczyna się poczuwać na siłach,.| rzeka zniesienie dekretu zr. 1851 (deportację 


już uważa niebezpieczeństwo dla siebie za przebyte, 
jeśli te wiadomości się sprawdzą. Oddanie- mini- 
sterstwa policji panu Giskrze, uważają centraliści 
za wielki tryumf. Już odtąd prawie codziennie 
będzie miał minister policji posłuchanie u cesarza, 
ażeby zdawać mu raporta. 

Z Pesztu donoszą Wandererowi, że Lonyay wy- 
stąpi pewnie z ministerstwa węgierskiego. 

W Zatoczniku czytamy następujący list otwar- 
ty: „Do J. Eksc, p. fmp. Jana Wagnera c. kr. ministra 
obrony krajowej we Wiedniu, 
wiedeńskich, świadczyłeś W. Eksc. w komisji dal- 
mackiej (adresowej) Rady państwa dnia 9. bm., że 
powstanie dalmackie jest dziełem propagandy połu- 


dniowo-słowiańskiej, która zarówno agituje przeciw | Bank obrotowy 118—, 


Austrji jak Turcji. Powołując się na zeszłoroczne 
rozmowy z Waszą Ekse., wzywam Waszą Kksc., abyś 
swoja oświadczenie w rzeczonej» komisji złożone, co 
doistnienia- propagańdy południowo-słówiańskiej t 
jej dążnościach, do 8 dni odwołał jako nieprawdzi- 
we. W Sisku, dnia 11. lutego 1870. Jan Voncina,* 
(Voncina był za czasów Bacha podżupanem okręgu 
Fiumy. a potem radzcą ministerjalnym przy na- 
miestnictwie kroackiem. Dziś jest wydawcą . Zø- 
tocznika, “organu opozycji Pogranicza i Kroacji; p. r.). 

Z Paryża donosi telegram /reszy dnia 14. b. m., 
iż śledztwo w sprawie odkrytego sprzysieżenia to- 
czy się dalej. Tegoż dnia odbyły się liczne rewi- 
zje po domach i aresztowano wiele osób. 

Podług listn arcybiskupa paryzkiego sobór ma 
być odroczony z końcem kwietnia do pierwszych 
dni grudnia. 0:11 

tlga Lig.: pUuaje uasuspującj biegn = Doyra 
mu z dnia 13. b. m.: Wniosek, uczyniony przeż 
dwóch nadreńskich książąt kościoła, ażeby wspólnie 
oświadczyć się przeciw wywodom Dóllingera o nie- 
omylności papieża, zgromadzenie biskupów nie- 
mieckich odrzucił). Qtównie sprzeciwiali sie wnio- 
skowi temu biskupi: Hefele, Eberhard, Haynald, 
Strossmajer,i Forster. Oświadezyli oni, iż Dóllinger 
co. do istoty tej kwestji reprezentuje zdanie większej 
części biskupów niemieckich. Z% zupełnem odstą- 
pieniem od stanowiska niestosowności chwili, skof- 


stątowaqo dałej, iż adresy podpisane już przez wnio- 


skodaweów, w zasadzie sprzeciwiają się samejże nau 
ce kościoła. Mimo to oświadczyli obaj książęta kościo- 
ła, iż nie rozłączą się z kolegami swońhi, któtży 
podpisali już adres. 

Według telegramu Pressy z Berny d. 14. bm., 
Neczajaw znajduje się w Szwajcarji, a Moskwa ża- 
da wydania go jako mordercy i uczestnika spisku 
socjalistów. 

Z Petersburga donoszą: „Między zwolennika- 
mi nihilistów w państwie Moskiewskiem, daje „się 
z powodu spisku spostrzegać wielkie rozjątrzenie, 
objawiające się gwałtownemi wycieczkami w naj- 
nowszych proklamacjach a nawet tu i ówdzie skry- 
tobójstwami. Tak np. usiłowano zabić pewnego po- 
licmajstra, który z wielką gorliwością śledził roz- 
gałęzienia spisku w południowej Moskwieszczyźnie. 
Kiedy przejeżdżał po Elizawetgrodzie, strzeloto do 
niego z rewolweru, ale kula chybiła ; sprawcy nie 
wykryto.“ 

Dod. 13. bm. gabinet rumuński nie był je- 
szcze ułożony ; Jan Ghika , który się zajmuje tą 
sprawą, napotyka na przeszkody mianowicie u de- 
pntowanych. 

Dnia 11. bm. podpisano +w Atenach kontrakt 
z spółką francuzką Chollet względem przekopania 
miedzymorza Korynckiego. Termin półtora roku, 
spółka otrzymuje na własność 500 hektarów ziemi 
wzdłuż przyszłego kanału. 


Telegramy „Gazety Narodowej.“ 
Wiedeń dnia 16. lutego. Wczoraj 
na posiedzeniu Wydziału rezolucyjnego -toczy- 
ła się żywa rozprawa, czyli rezolucję przecho- 
dzić i uchwalać punkt za punktem , lub czyli 
pierwej ma Wydział orzec co do pojedyńczych 
głównych jej podstaw (Prinzipien). Na żądanie 
dr. Giskry, jak sobie wyobrażają Polacy odpo- 
wiedzialny zarząd krajowy, dr. Grocholski od- 
powiada, iż rząd krajowy odpowiedzialny me 
być sejmowi za przeprowadzanie i__ wykona- 
nie uchwalonych w sćjmie ustaw, PRE: 
jak ministerstwo odpowiedzialne jest Radzie 
państwa za uchwalone w Radzie WE 0- 
stawy. Na to dr. Giskra oświadcza, IŻ to jest 
niemożliwem, gdyż niezawisły od centralnego 
rządu, krajowy zarząd odp = "hę 
stan rzeczy, nie dający SIE pogodzić z jednolitym 
rządem (einheitlicher Regierung). Dalej oświadcza 


4 . 6 7 8 + f; A 
minister spraw wewnętrznych, iż rząd zamierza Przychodzą do Lwo.z Brod.i Złoc.0 „ 


z ustępstwami dla Galicji iść aż do granicy mo- 


Według dzienników | demnizacyjne 73.60. Losy 1364 r. 12:.50. 


dpowiedzialny stworzyłby Pociągi kolejowe na stacji 


bez sądu). 


Kursa z dnia 15. lutego 1370 
godz. 1. min. 55 popołudniu. 

" Wiedeń. Akcje kredytowe węg. 86-75. Akcje banku 
anglo-austr. 530.50. Anglo wag. 93.—, Akcje Karola La- 
dwika 238,50. Kolej siedmiogrodzka 16650. Kolej potu- 
dniowa 246.50. Kolej alfóldzka 17125. Kolaj państwowa 
5 Kolej lwowsko - czerniowiecka 205.5) Kolej węg. 
półn.-wach. 16250. Kolej północna 214 —. Kolej Rado 
163.—. Kolej węg. madócdnią 95.—. E obligacje 
olej Nadcisąń- 


ir. 


ka 240.—. Usposobienie stałe. 


godz. 6. min. 10. popołudniu. 

Wiedeń. Renta austrjacka 60.60. Akcja kredyto- 
we 266.10. Akcje banku anglo- austrjackiego 33250. 
Akcje Karola Ludwika 234 —. 
Kolej południowa 247.—.  Franko-austr. 108.50. Akcja 


banku bud. 57.50. Kolej wschodnio-północna — —. Akcja 
banku ludowego 67.—. Kolej żbiety 18450. Losy 
_1860. r. 97.—. Napoleoudor 9.91'/,. Losy 1864 r. — — 


Banku jeneraln. —,—, Tramvay —.—, Usposobienie state. 
Paryż. Renta 3, 73.25. Lombardy 503.—. Amery- 
kańskie obligi —.—. 
Berlin. Moskiewskie banknoty 74g7. Akcja kredyto- 
we 145.25. Lombardy«134 50. Galicgjska kolej 97.37. Rumuń- 


faf ska 71%/, Kolej państwowa 208.70. Na Wiedeń 82.12. 


amo 
A. W. 
Telegrafowany kurs wiedeński |} | ct. 


z dnia 16. lutego. i 


Renta w papierze «e s s. * + « »« « „ » + „Ę 60) 60 
Renta w srebrze . « « « « « « « « « . „ „| 70 | 45 
lósyąz rokit 1860, a RTAS 2%, .0 1] 95 gge0 
Akcje Banku nar. . s es. « * « « « « « «| 724 ! 00 
wa Tora st. kred. na 200 złr. bez dyw. .| 265 | 2 
KAE E 30:11] 28 | 29, 
Srebto za 100 złr. w. a * . | . 1 * 1 1 4 1 121 3% 


Przyjechali de Lwowa dnia 16 lutego. 

Hotel Georga. Józef Pieńezy kowski z Wybranówki, 
Stanisław Pieńczykowski z Bykzkowibć, Tadeusz Wiśniew 
ski z, Krystynopola, August Hamilton z Prus. 

Iłotet Anzielski. August Gorajski z Moderówki, He- 
lidior Horodyński z Wofkówyi, Kazimierz Pawłowski z 
Hulcza, Karol Foten z Olszanki, Frydryk Poten r'Łahodo- 
wa, Zygmant Święcicki z Markowiec, Maksymilian Wiśniow- 
ski z Dłurowa. ` p 
Hotel Europejski.. Alfred Cielecki z Porchowa, 
Seweryn Korytko z Suchotiota. ' Włotłziryierc Rozwadowski 

z Senwery, Ludwik Rostarkłewicz z mP 
—--flotel Langa. Rajmund Dórnbach z Żukowa, Edward 
Lindner, ze Złoczowa. pl f 

Hotel Knhna. Wiktor Seredowski z Ostoburza, Fe- 

liks Domański z Hujcza, Tadensz Żelechowski z Korczowa. 

Zajazd Podolski. Sylwerter Jacewicz z Krosna. 

3 Pod Tygrysem 2. Henryk Wiszniewski z Do- 
rzan. 


Wyjechali ze Lwowa. dnia 16. Iotego. | 

Antoni- hn= Dembiński .4o.Nienadowa, Ksawery- Nio- 
dzielski do Szczyrca, Jan Horyniecki do Wybranówki, Igna- 
cy Szafel do Czerniowiec, Kraąciszek Korytowski do Kor- 
czynowa, Stanisław. Zagórakiedo Lipowca, Wincenty Rali- 
kowski do Królestwa, Wincenty Wendorf do Sokala, Mie- 
czysław hr. Dzieduszycki do Krakowa, Włodzimierz Wil- 
czyński do Nowegosioła, Jan Torosiewicz do Wolicy, Fran- 
ciszek Bukler do Soroki, Ka'imierz Jordan do Konikowic, 
Władysław Grodzicki do Bortkowa, Ludwik Nikodemski do 
Józefowki, Jan Górski do Koropusza, Aleksander Radoszew* 
ski do Korszowa, Antoni Boczkowski do Dziewiętnik. 


| NADESŁANE. 

W dowód że restytucyjny płyn dla koni 
jest jedynym środkiem, przez Jego cesarską 
ranciszka DP L OPP SPY wyłącznym P 
odajem, otki wyciąg z aktu: - 2. 
p My Franci-zek- Józef 1. z Bożej łąski cesarz Aistrji 
król Węgier i sę Pr i A Dalmacji, Kro- 
acji Slawonii, Galicji i Lodomerii iv. © > 
9 Na najniższe podanie Frapeiszka pada tizas z 
Korneuburgu, że wynalazł wodą do umywania. dla koni 
zwaną płynem restybucyjnym na któro EEn d Wylączn 
wrzywilej, a w którym pod każdym 34 em  dopeźnił 
wszelkich formalności przepisanyca patentem z dnją 15, 
sierpnia 1852, jesteśmy apowodowam,. *ranciszkowi Janowi 
Kwiździe, jego spadkobiercom ý (w pozie na powyżej 
przytoczony - wynalazek < „ów ączny przywilej dla 
wszystkich  nasych krajow mu 4 

W dowód czogo wyda) ON okument 
imieniu naszem i stwierezony naszą pieczęcią, Dano w na- 
szemicesarskionig TOER Miescie Wiedniu dnia dwudzie- 
stego trzeciego Mego isiat po narodzeniu Chrystusa Ty- 
siąc osmsotnymszesć lącym trzecim, a pietnastyjm na- 


F. J. Kwizdy 
Mość cesarza 
rzywilejem, 


niniejszy W 


PR a i ; Franciszek Józef. 
Składy zamieszczone są w inseracie na ostatniej stronie. 
Pociągi (kolejowe na, giównym dworcu 

Karola Ludwika. (Podług zegaru lwowskiego.) 
odchodzą ze Lwowa do Krakowa o g. B m. 41 rano. 


p A 0 „ 5 „ 16 wieczór. 
Z » do Czerniowiec © „ 10 „ 49 rano. 
o " = © p 9 „43 wieczór. 
d » doBrod.iZłoc. o „ll „ 9 rano. 
h » 4 0 „10 „ 8 wieczór 
Przychodzą z Krakowa do Lwowa o „ 10 „ 9 rano. 
" s a O „JEJ wieczór 
z Czerniowiec n On 5 „21 Kamo. 
” n S OS p 5 A wieczór. 
i Złoc. 0 Fano. 
É PANE W: i 4 0 H 4 E 16 wieczór 


lwowskiej Fod- 
zamcze. (Podług zegaru lwowskiego). 


Odcbodzą do Brodóy i Złoczowa o g. 11 m. 38 ramo 
Ą 0, 40 „ 34 wieczor. 

4 „ 35 rano. 

m =. O " 3 ej 42 wicezór. 


7 


/ 


Nakładem księgarni 
r. A. PELARA 
w Rzeszowie 
wyszedl i jest po wszystkich księgarniach 


PRZEWODNIK 


w praktycznej nauce stylu 


dla szkół początkowych i niższych realnych, 
według dzieła J. MŁZLERA ułożył i do 
potrzeb szkół zastcsował 


M. Bugno, 


dyrektor szkoły ludowej w Rzeszowie. 
Cena: i zir. 50 cent. w. a. 


Ekstrakt mięsny Liebiga 

(Extractum carnis Liebig) 

W prób ty: arzystwz w Ameryce południosrej 
Liebigs Extract of Meat Company, 
ktorego dobroć i prawdziwość zaręcza 

~ pan baron Liebig, 
jest zajlepszym i Jedynym środkiem 
wzmacniającym dia słabych, osłabio- 
uych rekonwalescentów i wiekowych. 
W jednym fancie tego ekstrakta są 
zawarta wszystkie części, w gorącej 
wodzie *ozpuszczalne, z 45 fuutów 
mięsa wołowego, 

Tegv ekstraktu nadszedł świeży 
transport w puszkach kamiennych po 
Ya 4 1 a fanta do apteki pod 
„Gwiazdą“ 1062 5—9 

Piotra Mikolascha we Lwowie. 

przez ciągłe użycie 


RUP TU RY doktora elektro-medy- 


czaczo, wynalazku bandażu Marie, mające- 
go proywilej na lat 10. 

bojrac można w Paryżu przy ulicy de 
Arbre gec, 44; we Lwowie wyłącznie wa: 
Itara Zyg. BRuekera. 057 4—9 


| 1049 


N 


wvga byc wyleczone 


28-100 


ky ogrodowa w r. 1823. Gwa 
iszki, pom je. r 
wiadra A wadi 


Przyrządy dle 


w Wiedniu 


Leopoldstadt, Miesbachgasee 
15 goguniber dem  Augarten. 


—— 


aomen moy žij 


LAL teB Wszedł w po- 
ke zy.us katary, kaszle 
1 chrypki dlugolctnie koktusz zapale- 
nie garita i kanalu oddecbowega uron- 
chiteu), a'e szcze.olniej pomyślne sprawia 
skutki użyty przeciwko słabościom pier- 


Od idioter prepa 
Wwarepie nx Ti 


aiowym (pntisie) i marnienia o'yli su- 
chotom. rod działaniem jego ustaje kaszel 
najaporczywszy i potnienie nocne, a chorzy 
srybRo powracają do pożądanego zdrowia i 
tuszy. Lekarze przepisują czesto. Pastylki 
ierslowe ze soku glowlastej sałaty i 
anrowych liści P. Grimault, bardzo 
p zylemueg0 swazi, k'edy Idzie u wylecze- 
nio k"tarów i kaszli zwyczajnych. 

D'-tać można we Lwuwie w aptekach 
pp. M kolaacha, Berlinera i Ruckera; w Kra- 
k,wie w aptekach pp. J., Traunczyński-go 1 
Redyka; w Brodach w aptece p. Kullak i a 
p. Franzos; w Rzeszowie w aptece p. Schai- 
tera; w Wiedna w akładach materjałów 
apteornich pp. Raabe i Rodar. 102 9—18 


z 


Zęby i szczęki 


naturalnych, zupełnie przydatne do mó- 
wienia i przeżuwania, wstawia bez balu. 


Be. |, 
i£ÓŁ ZERO W 
|nsuwa przez ubezwładnienie nerwów, a 


zeby złotem lub masą do zębów podobną 
plombnje 118) 10—Y 


| Dentysta J. WEISS, były 
asystent dr. Bardacha 


wr Mieciniu. 


ę Opetnie zamieszkały we Lwowie 
przy niicy Halickiej pod 1, 18, 


Odezwa. 

De p. A....a Zua pensjono wanego 
2, *, kapirana w Sokalu, by zechciał ui- 
ścić s'e z dłaga houvrowego , inaczej będę 
zmvs ony% wykazać Jegu weale nie"ficer- 
skie po tępowanie przed opinią publiczną i 
4 pozwać (ro *ad"Wnie. — 

M oeżany d. 8. lutego 1870. 

1333 3—% Erazm Hloszowskt. 


KANTI 


—a A a m M oO ZO ZN aa 


GAZETA NARODOWA z dnia 16. Lutego 1870. 


Najnowsze tańce karnawałowe 
na Fortepian 
narok 1870 
przez F. TYMOLSKIEGO 


i Gwiazda Syberji, 3 Mazury, 64 ct. 
Piękna płeć stawia sieć, Polka fran- 
cuzka, 50 et. 1371 3—4 


Jedynie tobie! 
(Einzig Dir!) 

Walce na fortepian przea J. Mayera 
skomponowane. Kapeł. 34. „ułku pie- 
chory, 60 et. 

Do nabycia w księgarni 
G. Seyfarth i D. Czajkowskiego 
we Lwowie rynek gł. nr, 50. 


PASTA 


ZKODEINY-TOLU 


(Balsamum Tolulanum) 


Leczy nieżyt, Suche 
kaszle, Grypy, 
irrylacye pier- 
siowe i płuc 
i koklusze. 


W PARYŻU 


W Krakowie, VRAUCZYŃSKIEGO 


W Brodach, P. KULLAK. „4 


Pozwalam sobie polecić 


Dzieje Narodu Polskiego 
przez Chociszewskiego. 
Wydanie nowe z roku 1830. —- Z wie- 
aloma rycinami, 
książkę, uzniuą przez, wszystkie pisma pol- 
skie za bardzo przydatną dla dzieci, odzną- 
czająca się i trafnym układem i taniością. 

Podczas egzaminów wielkanocny ch naj- 
właściwszą książka ta jest negrodą dla pil- 
nych dzieci. 

Cera pojedynczego egzemplarza wyno- 
ni748 ct. w. a, Za razem wzięte 50 egzemp. 
stanowię tylko 15 złr. 84 ct. czyli 8 tal. 10 
srg., a zatem egzemp. po 36 ct. 

Księgarnie są upoważnione dzieło to 
po cenie podanej tu sprzedawać, 

1360 2—9 J. K. Zupański. 


F W. E U j 
FOSFORAN- ZELAZA 
P. LERAS DOKTORA UMIEJETNOŚCI 

Środek ten w stanie ciekłym bez smaku 
żadnego podobny do wody mineralnej, łą- 
czy w sobię pierwiastki wyrahiając krew 
i kości. Ze wszystkich preparacyj Żelazi 
stych jest on najwięcej racjonalny i diateg- 
to przyjęty został przez najznakumitszych 
lekarzy. Bardzo dobrze się nadaje do tem- 
p ramentów młodych panienek delikatnych 
których rozwój ciała je:t trudny lub zo- 
stal spóźniony, dla pań ciepiących na nie- 
znośn- boleści ż łądka, pochodzace 7 bla- 
daczki, wyniszczenia. biatych uplawwów 


PER Wane budowy 1 del 


À 


ata 2-4 
1 delikatnych : dla 
wusys'kisn Osob cierpiących z niedokrwi- 
stości, Skuteczny, szybko dział :jacy. mo- 
ugcy być zniesionym przez najdel katniej 
a:e żołądki, środ-k ten rie sprawia ani 
zatwarozemia ani nie działa szkodliwie ną 
zęny. Oto 8a przymioty, które użycie jego 
zalęcają lekarzom. 

Dostać można w Krakowie w aptece p. 
Tranczyńskiego : we Lwowie w aptekach 
pp. Zygmunta Ruckera, Berlinera i Piotra 
Mięoinachs, w Brodach w aptere p. Kullsk; 
w Rzeszowie w apte"e p, Szaitera; w Wie- 
dniu w składach materjałów aptecznych pp- 
Rsabe i Rö er 1020 83—18 


Uwiadomienie. 


Nieomylne i prędkie wytępienie 
Szczurów i Myszy 
za pomocą ce. k. uprzywilejowanej tro- 
cizny na Myszy i Szczury, w ksztalcie 

Świecy. Cena flaszeczki 50 cnt. 

T»kowej niefałszowanej dostać 
można we Lwowie u pp. Konst. Iskier- 
skiego, A. Berlinera, Z. Ruckera, P. Mi- 
kolascha, w Stanisławowie u Stechera v, 
Sebenitz; w Krakowie u pana M. Jawvr- 
nickiego, w Tarnowie u pp. Józefa Jahna 
i H. Koyi. 1122 10—12 


Największy bół zębów natych- 
miast nśmierza wypróbowany środek 


= LITON W 


a używając takowy jako środek za- 
bezpiecza:ązy na zawsze można 
się od bolu zębów uwolnić. 

Skład jedynie n 
Ludwika Ebenbergera, 
aptekarza we Lwowie, plac Ber- 
nardyński. 1106 5—9 
FlsRzka 70 mt., z onzkawaniem 80 et. 


: 


c. k. uprzyw. galic, akcyjn. banka hipotecznego 
kupuje i sprzedaje wszystkie efekta 1 monety 


pod warunkami najprzystępniejszemi. 


OE DEE WT za Ń 


1107 
6—6 


lg" 7 DW eš 


nad samym Dniestrem 


jeno mila b tej drogi od stacji kolei Halic- 
k ej. Ośmset morgów przes'rzeni, a w tym 
trzysta pięćdziesiąt pół ornych, przeszło sto 
lasn, dwie karczem, dwa młyny. duży sad 
i staw przy dworze, jest z wolnej reki do 
sprzedania, albo na czas dłuższy do wy- 
dzierżawienia. Bliższa wiadomość u Wgo 
adwokąta Minasiewicza w Bursztynie. 1313 3-12 Ludwika, Nr. 4. i 5. 


EBFZW SEWER e E EAMREKERNEWI 

» Dla miłośników sportu fyżwow 

Prawdziwe angielskie pa- 
tentowane łyżwy 


najnowszej i najpraktyczniejszej konstrukcji 
w wielkim wyborze 

dla dzieci para po 90 ct., 1 złr. 20 cent., 
1 ełr. 60 centa 2 zir. 

dla pań para po 1 złr 50 ct, 2 zir., 2 złr. 

50 ent., 3 złr., 4 zły. z przyborami. 

W= c. dla mezczyzn para po 1 złr. 50 cnt., 2 zł 

ws 2 złr. 50 ent. 3 zir, 4 złr. 5 złr: z przy- 

borami. 


Jacques Haines patentowane łyżwy 


wyrabiane podług systemu sławnego wistrza łyżwowego. Kompletne para dla 
pań lub mężczyzn po złr. 4,5, i 6. | 

Rzemyki do sutien męzkich lub damskich po 45 ent.i 65 ent. 

ochrony pantalonów para 10 cnt. 

Wyłącznie do nabycia w składzie fabrycznym, 


A. Friedmann, Wien, Praterstrase 26. 


R: NB. Podług doświadczonej przepowiedni 100 letniego kalendarza Knauera zima 
; tegoroczna będzie najvstrzejsza tego stulecia, 1103 15 —24 


Główna wygrana 


200.000 zir., 


najniższa wygrana 260 zir. 
Dnia I. marca i870. 


nastąpi wielkie ciągnienie przez urząd u- 
stanowionej i poręczonej e. k. austr. po- 
Żyezki państwowej z roku 1864 w sumie 
129 milion. 983 9-0 złr. 

Pomiędzy 400.000 wygranemi tej po- 
życzki znajdują się wysokie wygrane: a to: 
20 po 25000; złr.. 10 po 220.000. 69 po 
200.100, 51 pe 150.000, 20 po 50.009, zu 
po 25.000. 121 po 20.000, 90 po 15.090, 
171 po 10.000, 352 po 5.000. 432 po 
2: 00, 503 po 1.500, 773 po 1.000 itd. ipo 
160 złr. w.a. jako najniższa wygrana. 

Zadna inna pożyczka loteryjna nie 
przedstawia takiej szansy wygrania, jak 
niniejsza, i każdemu przedstawia się mo- 
źność. przy niewieikiej wkładce wygra- 
ną 200.000 zir. pozyskać. 

Jeden lvs z numerem serji i nume- 
rem wygrywającym Kosztuje 2 złr., 3 
losy 5 złr., 7 losów 10 złr., 15 losów 
20 złr. w. A. w banknotach. 

i Łaskawe zlecenia za przesłaniem na- 
leżytości szybko, sumiennie i franko u- 
skuteczniają 8ię; do każdego zamówienia 
dołącza sie urzędowy plan loterii, każde 
żądane objaśnienie chętnie sie udziela a po 
dokonanem ciągnieniu wykaz wygranych 
każdemu uczestnikowi przesyła się boz- 
płatnie, jak również wygrane wypłaca 
się bezzwłocznie, Uprasza się przeto o 
rychłe zgłaszanie się wprost do do:nu 
handlowego: 1350 5--8 


J. Breycha 


we Frankfurcie am Main Grosse Fri:d- 
bergstrasse 41. 


A E DR CHECK. 7:1 L "ERAT. WR 


Realność do sprzedania. 


Zamierzając przesiedlić się do 
innego miasta, mam w Zboro- 
wie przy stacji kolei żelaznej Zło- 
czowsko-Tarnopolskiej, z wolnej ręki 
do sprzedanią realność, obejmu- 
jącą 20 morgów pola orne- 
go i 4 morgi ogrodu i mło- 
dego rodzącego sadu wraz 
z nowym domem i zabudo- 
waniami gospodarskiemi. 


Leon Brust 
w Zborowie. 


FHierbarz 


Kapicy Milewskiego 
(wydane bbljoteki książąt Czartory skich 
w oieniawie) ohe mujący dokumenta tyrzą- 
ce się 600 rodzin pominięty ch pzez Niesie- 
ckiego ; dzieło zawierające ważne materja- 
ły do b'storji, geogr-fii starożytne: Polski, 
do az'ejów osad, erekcyj kościołów ete., 


gorzada! „Się w Fan al a: ----pl< “Uri tit 
€RI w Sieniawie pr. Jarosław): w b nrze 
Wydawnictwa dzieł Dlusosza (w K'akowie 
rvrex 48), oraz w admini 'ra-ji Czasu, po 
19 złr. w. a. za 10 egzemp!arzy, zaś po 
2 »łr. W) kr. za jed negzempl r4 — w krie- 
earniach po 3 zir. za egzemplarz. Nieba- 
«em cens zwiększoną zostanie. Obszerność 
k-iażbi in 8vo wyneai przes ło 5 0 aron e. 


Kasy ogniotrwałe 


z fabryki F. Wertheima i 
Spółki w Wiedniu 
utrzymuje na składzie 


Arnold Werner 


we Lwowie, niższa ulica Karola 


Ostrogi do 


EKSTRAKT MIĘSNY LIEBIGA 


z FRAY-BENTOS (Ameryka Południowa. 
SPÓŁKA LIEBIGA EXTRAKTU MIĘSNEGO, LONDYN 


Wieika oszczędność dla gospodarstw domowych. 

Natychmiastowa sporządzanie mocnego rosołu mięsnego o Y, tzęść tańszego w poró- 
wnaniu z takowym z mięsa świeżago. — Przyrządzenia i ulepszenia zup, sosów, iArzyn itd. 
Wzmocnienie osłabionych i chorych. 1214 3—0 


Dwa złote medale, Parvż 1867; złoty medal Havra 1868. 

Wielki dyplom honorowy — najwyższe odszczególnienie. Amsterdam 1909. 

Detaliczne ceny dla całej Austrjt. 

1 słoik 44 ft. ang. 
92 cnt, w. a. 


1 słoik Y, ft. ang. 
1 zir. 30 ent. 


1 słoik % (t. ang. 
$ zir, 80 ent. 3 zir. 
zc" prav dzrzivwy 
- . jeżeli na słojach znajdują 
się obok zamieszczone pod- 
pisy. 
Otrzymać można w Znaczniejszych handlach i aptekach. 
Skład hurtowny dla odprzedających z rabatem stosownie do ilości u korespon- 
dentów Towarzystwa : 


Herrn Kloger et Sohn. 
DetuuLLeng SBE Nr. 


Niniej «ew mam zaszczyt zawiadumić, iż urzyd iłem 


Handel towarów mieszanych 


i takowy na własny rachunek pod protokołowaną firmą 


~ w 7 
5 za ma Górski 
przy placu Mariackim w domu Hodetza 1. 19 prowadzić bedę. 
Zaopatzywszy mój handel w wyroby fabryk krajowych i zagranicznych z 
Zstosowaniem do potrzeb i wymagań ntrzy MUJĘ jako to; 
_ Skóry wszelkiego gatunza obok KBTBIOWYCh także z fabryk zagranicznych 
na obnwie damskie i mezkie, tudzież Tymarskie, sjediarskie , rekawicznicze 
introligatorskie i t. p. Ą i 
. Fasy do maszyn I mtocaró "Szelkiego rotmiaru włastego wyrobu 
jakoteż wiedeńskie i trancozkie z wszelEIemMi przyrządami. 
Wyroby wełniane przeważnie Z fabryk krajowych jako to: 
Snkna De 
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Horrn Jos Voigt et Cie in W'en. 


Wien. : 
1. zum „Schwarzen Hond“ 1 Houben Markt. 


20.000 egzemplarzy rozkupiono 
już w kraju. 
Właśnie wyszedł 3ci pomnożony nakład 
z 10ciu obrazkami : * 
Die geschwiichte Mannskraft 
deren Ursachen und Heiiung 
rzez Dr. Birenz, 
członka fakultetu medycznegu w Wiedniu. 
Cena 2 złr., z przes. poczt. 2 złr 30 kr. 
Nabyć można 
w składzie ordynacyjnym dla slabości 
sekretnych (s czególnie osłabienia. ) 
Med. Dr. BISENZ, Wiedeń Stadt, Cur- 
rentgasse Nr. 12, II. piątro. 
Codzienna ordynacja od godziny 11—4. 
Udziela rady listownie i przesyła le- 


, rnardyńskie, baje, SieTACZKI, kapy, koce, derki, sukna na posA- 
dzki, kołdry gławackie i inne. . : 

Bnndy do podróży różnej Wielkości i kroju, jako też buty sukienne 
myśliwszie i Berlacze. 

Wyroby tkackie krajowe domowej rohoty jako to: Płótna, dymki, o- 
brógy, serwety. ręcznisi i chustki. 


karstwa. Za zaliczką pocztową się nie tłuszcz i 
Te j 5-50 wiece Appolo i inne €z do skór, szwarc, cyraty itp. 
mysy A 13186—6 Przyjmuję wszelkie wyroby rękodzielników i fabryk krajowych w komis 
1 lub na stały rachunek. 
Dy n>«> Rx: j za Pośredniczę w sprzedaży SKÓT surowych, wełay, koniczyny, nasin traw itp. 


Zamówienia w kraju i zagranicę Uskuteczniam jak pajrychlej, 
Utrzymuję także Od lat 14 na placu lwowskim 


| AJENCJĘ i główny SKŁAD wyrobów krajowych 


z fabryk Jego Elsce]], Alfreda hr. Potockiego jako lo: 
Skóry z c. k. uprzyw- fabryki Przemyślańskiej. fr) 
Y age aż likiery, TUM i kolońską wódkę z fabryki Łayńcuckieji Staro- 
sielskiej. A 
Cukier w głowach ! MĄCZce z fabryki Łańcuckiej. ] 
Nabywszy dłagoletniem doświadczeniem potrzebnych w tej mierze wia- 
domości ośmielam się Í nadal polecić Szanownej Pubiiczności prosząc u zaufa- 
nie i względy, któr em! zaszczycony, godnie i ku zadowoleniu odpowiedzieć, 
będzie mojem głównem Zadaniem, 
mam zaszczyt pozostać z rzetelnym szacunkiem 


Jan Górski. 


Towarz. przyjaciół sztuk 


pięknych we Lwowie, 
zawiadamia niniejszem, że wystawa dzieł sztu- 
ki za rok 1869— 70, otwartą zostanie z dniem 
10. kwietnia 1870, i trwać będzie 2 miesięcy. 

Dyrekcja ma zaszczyt zaprosić szanownych 
panów artystów do licznego udziału, oraz nad- 
mienia, że przesyłki przyjmują się już od 15. 
marca, i takowe winne być przesłane pod a- 

resem: Na wystawę sztuż pięknych we Lwowie' 

.. Dyrekcja ponosi koszta transportu od ta- 
kich przesyłek, które nadejdą zwykłym po- 
ciągiam towarowym, wyjąwszy, gdy- 
hy paczka była bardzo mała, i tylko pocztą 
RA pociągiem pospiesznym mogłaby być prze- 
słaną. 

Kto z szanownych panów artystów, miał- 
by do przesłania pakę niezwyśtych rozmiarów 
lub niezwykłego ciężaru , raczy się wprzódy z 
z Dyrekcją porozumieć. 

Przesyłki spóźnione, nadchodzące dwa ty- 
godnie przed zamknięciem wystawy, przesyją- 
jący winien sam opłacić. » 

Z Dyrekcji Towarz. przyj. sztuk 
pięknych we Lwowie. 
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Fabryka maszyn w Gainsborough, Anglia. 


MARNMIALL SONS et. COM. 


poleca P. T. dostojnym właścicielom dóbr swoje powszechnie za najlepsze uznane dobrze 
wykonane Lokomobile i mtocarnie parowe. '"akowe otrzymały na 10 różnych wy- 
stawach r-_  Drzy próbach wszędzie pierwszą nagrodę i medale jako Odszcze- 
gólnienie, na Wystawie galicyjskiej na dniu 19 września 1869, odniósł podpisany z 
ośmiokonna MASZYNĄ zwyc'ęztwo, nad wszystkiemi angielskiemi maszynami, i otrzy- 
mał pierwszą premię państwową, i wielki złoty medal. 


Są także na składzie sławne Priest et Woolnough's 13 rzędowe siewniki, na 
kółkach z kutego zeląaza — po zniżonej cenie po 315 złą. dalej angielskie młocarnie kie- 
ratowe i t. d. taniej jak krajowy wyrób. — Łaskawe zlucenia chetnie przyjmuje i na żą- 
dania przesyła cenniki s 3 
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General Agentur 


Gr. EM uu Bazy 


LI. Bezisk, Augarten — Allee (Schawel-Allec) Strasse Nr. 7. Wien 


GAZETA NARODOWA z dnia 16. Lutego 


PAPIER RIGOLLOT. seeen y a y O 


do Sinapizmów 


w Paryżu na ulicy Vieille du Temple, 26. 

Przyjęty w szpitalach paryzkich cywil- 
nych i wojskowych, jak również w spita- 
łach cesarskiej marynarki. Sinapizmy te 
konserwu'ą się bardzo długo, sprawiają 
skutki rychłe i niezawodne. 1027 11—1Ż 

Dostać można w aptekach: we Lwowie 
u p. Piotra Mikolascha, w Brodach u p, M. 
Kullaks, w Krakowia u p. Trauczyńskiego. 


_ Mogosławieństwo u Kohna p py,,, . 
Boskie blog Wiedażą 1 


Kantor izby wymiany 
giełdowy i loteryjny. 


Izba wymiany. 
Kupuje i przedaje wszelkie gatunki efektów państwowych przemysłowych, mon:ty złote, i srebrne 
zlecania do lokowania kapilałow, zamiany kuponów i udziela wiadomości potrzebnych. a È 
e 
Kantor loteryjny. 


Losy i promesy na wszystkie ciągnienia, 20 częściowe kwity udziałowe na losy pastwowe z r. 1861 
po 8 złr. na losy kredytowe po 10 zir. Przez zakupno takiogo losu udziałowego gra włastcicl zaraz na 20 
część kwoty, wyrażonej na tym łosie i złożonym U nas, przezco staje się tako+y los własuścią w 20 częsci. 
Te losy udziałowe kupujzimy na powrót po dziennym kursie. - 
p 
Interesa giełdowe , 
„załatwiamy za ziożeniem wkładki około 500 złr. na każde zamknięcie giełdy I okalo 5.600 zir 
rzetelnie i wprost bsz pośrednictwa Sznzala gieldawego. Prolongacje najtaniej  Otrzyman'zysk wyplacamy 
natychmiast baz wszelkiego potrącenia. Przeciąg spekulacji zależy od strony. Program lzpluinie  Rliższ= 


wiadomości na zapytania pisemne i ustne. 133% 1—20 
Józef Kshn f Comp. 
Wechsler, Wien, Stad , Schottengassc Ni G. 


JW Wiedniu am Graben Nr. 3.; 
KELLER i ALT, | 


x sprzedają 
po wszelkich cenach możebnych 
z powodu oistąpienia sw jego lokalu 
i austrjackiemu. centralnemu bankowi — 
|) wszystkie swe zapasy najwykwiutiejszych | 


ubiorów męzkich i fater, 


|| uprasza'g przytem sza. publiczność, a- 
(żeby przez najmsiejsze kupno» się prze- 
| konała, Że u nas suknie 

R BĘ prawie nic nie kosztują aż 
i plecają 1043 16— Ẹ 


ubrania balowe i salonowe, 


4 Surdut lu» frak, pantalony i kamizelkę 
GZ po H zł. 50 cent. -Z$ 


SURDUTY ZIMOWE 


w najlepszym gatunku 8 ztr. 
Futra do podróży 
j podszyte barinami Inb lamowa .e sz .pa-$ 

mi. 49 złr. szopy po ( złw. j 


, Przy zamówiosiech z łaskawam oznaczeniem 
m'ary ocjętości p'srsi wierzchem (naokolo piers: | 
! plecow), onjętości stanu (dorola korpuzu), dłu 
gości kroku (ud samego Krówu aż do z-enu), upra- | 
szamy kolor i cenę podług cennika wymienić, po- 
j zostawiając nam z zaspokojenieni wykonanie sza- | 
H nowuycit zleceń, gdyż my jedynie dla pewności 
| zamawiającego do każdej posyłki poświadczenie przy - 
łyczamy, w którem siĘ wyraznie zobownizujemy, | 
| wszelkie od nas pobrane suknie, gdy z jakiejkol f 

wiek przyczyny wymaganiom nie odpowiedzą, bez- R 
warunkowo z powrotem odebrać, i 


| KELLER i ALT, majstrowie krawieccy. po- ; 


' RZE w elu wyszczególniej, właściciele składu | 


PKD 


IE O "R 


SBS” Najnowsza “RA 


EAU DE N 


Perfuma wzmacniająca nerwy, uźywana do skropieni chustki, 
która dla swej nadzwyczaj przyjemnej woni i delikatnoś od nie- 
dawna zrobiła epokę w Paryżu, jest bardzo stosowną jakoodarunki 
dla pań. Jedynie prawdziwą dostać można na składz perfum, 

B. Mérey, w Wiedniu. Wollzeiie 12 

Wysyła się na prowincję za zaliezką pocztową, odzedający 

otrzymują stosowny rabat. Aa ZĘ 


OLLWE 


cukierki piersiowe. 
Premiowane na wszystkich wystawach. 


sukni w Wiedniu 
Grabsn, Nr. 3, zum „Stock im Eisen.“ : 
+ S REE EA a © LEON A 


DRAGEES de GELIS et CONTE. 


PREPARAT z MLEKANU ŻELAZA 
Potwierdzony przzz CESARSKĄ AKA- 
DEMJi} medyczną w Paryżu. Pozyskał u- 
znanie akademji w skutek licznych i prze- 
konywujących doświałczań, dokonanych 
przez komisję złożoną z panów profesorów 
Kouilland, IFougaier et-Ballty, 

._Wyższość tego preparatu nad wszelkie- 
mi mnemi preparatami żeltznemi, potwier- 
dzoną została póżniej jeszcze w skutek do- 
świauczeń fizjulogicznych zamieszczonych 
w rapporcie przedstawionym tejże akademiji 
13. lipca 1858 r. 10150 15--24 

Dla tego to DRAGEES de GELIS 
et CONTÉ są powszechnie przepisywane 
przez lekarzy różnych krajów przeciw bla- 
daczce (chlorose) upławom, dla ułatwienia per- 
iodycznego odpływu regularności u młodych osób t 

a wzmocnienia ciałotworu delikatnego obojej płci. 
, Każde pudełko opatrzone jest etykieta 
ipina a i apre obwódka 

ową, na której znajđdu,e się podpis P. 
LABELONYE, utrzymującego kiaad ów? 
ny, ulica a Aboukix, Nr, 99 w Paryżu. We 
Lwowie w apteca p. Mikolascha, w Kra- 
kowie w aptece p. J. Hraaczyńskiego, w 
Brodach w aptece p. Knilak. 


Pasta Syrop 


z owocu arabskiego, zwanego 
Nafć P. Delangrenier. 


50 lekarzy Szpitalów Paryzkich Profe- 
sorów Fakultetu Medycznego poświadczyło 
skuteczność i wyższość tego lekarstwa nad 
wszelkie ione dla wyleczenia katarów, gry- 
PY, zapalenia gardła i piersi. p 
} Dostać możua we Lwowie w aptece p. 
P. Mikolaschał w Krakowie w aptece p. J. 
Irauczyńskiego w Brodach w aptece p. 
Kullak. 1028 6—1, 


,. Połączenie cukru i takich wyciągów ziołowych, których dobroczy! skuteczność 
działająca na organa oddechowe, stwierdziły znakomitości medyczne. 
, Składy tych cukierków w opieczętowanych pakiecikach pa 30 et, w z przepisem 
użycia, we Lwowie w apt. A. Bzrlinera i Zyg. Ruckera, w lrzeżanaeb apt. Józefa 
Zmiokowskiego. 1284 4—36 


Oryginalne maszyny do szycialowe 
Fabryka w Bridgeport Conn. w Amery 


założon: przez Miasza Howe Ir w Nowym Jorku, wynalazcy maszyn szycia, 
Nasze maszyny uzyskały głośną we i powsze- 
chną wziętość tak w kołach rodnych jakoteż 
u przemysłowców, jaką żadne inne mrny poszczy- 
cić się nie mogą. Uproszczenie, łate w kiero- 
waniu, statec na konstrukcja, trwałośniessiąsn €- 
te wykonanie, bowiem z trzema tylapąratemi u- 
skutecznia 40 szwów w mulu lub w»enej skórze 
za jednem nawleczeniem nitki, oto SRiwne zalety. 
Używane i polecone przez francūzi angielską 
akademię mód pierwszym damskim nalom jiko 
najdoskonalsze i najtańsze terażniejsze czasn. 
Krzyż legii honorowej pemiędzy Srystawcami. 
Wyszczególnienie tak wysokie nitrzymał ani 
Singer, ani Wehler et Wisen, raw Gruver et 
Baker. Ostrzeżenie. 
Liczni fabrykanci nadużywają slavi nazwi ka 
naszych maszyn do szycia, a nawet zazszczają na 
swoich wyrobach medale i portret wynzcy El;asza 


Hove, zamilezając własne swe nazwisko, a to wszystko by publi- 
czność oszukać. Radzę każdemu kupującemu, ażeby sobie gws- 


amerykańską maszynę, do szycia Eliasza Hove z fabryki The Hove fie 
Maschine Cie New Jork Bridgeport Connecticut Amerika. 


Skład główny dla Galicji w handlu M. Ballabani 


przy placu Marjackim 1. 312 we Lwowie. 1195 6—20 


z, 
< 


Wajpev ickiszy sk tad 


OBUWIA WIEDEŃSKIEGO 


z własnej fabryki w Wiedniu, w hacdlu „A. STEIF'A SYNÓW we Lwie, 


dia dam dia meżczyzn 


Honei Pez elastyka lub do sznurowania 2.75 Buciki cielęce obkładane o pojedynczych pedeszwaa 4.60 
Es o lakierowanemi - i 3.— dtto dtto o podwójnych dito 5— 
iit Pi. cielęcej . . i saga dtto z angielskiemi kapkami i : 6— 
A k o z flaiełą na podwó.nej podeszwie 3.80 dtto z francuzkiej skóry ciełęcej t Ą RB 
Go z rę w AEC skok z lakierkami 3.75 dtto clelęce lakierowane 12 . . 5— 

NAC z angielskiemi kapkami 4, — dtto z juchtu ląkierowa dwójn. podeszwacł 6,— 

EE akaypitue z elastyką lub do sznurowania 3.— dtto i aton AR p ary w > 5) 

o we = z zękawiczk. skórki wysokie  5-— dtto dtto z angielskiemi kapkami . 6.50 

JE A atrem — s ‘à . 3.4) dtto dtto z cholewkami sukieunemi 1,— 
0 aks»mitne z futrem lakierkami okładane 5.— Kailios zo. 

tto balowe atłasowe w różnych kolorach . 3.— Para męzkich . a a : . 1.25 

—— o w ah o Czę dka podszewkowane 1 90 

za, 3% o wysokich podszewkowanych »« R 3.— 

e Oprócz Wy ra wymienionych, utrzymuje na składzie Para damskich 5 . H . . —3U 

I T c80 gatunku, najnowszych form buciki ze skóry dtto w najlepszym gatunku podszewkowara 1.50 

pata owej lakierowanej, i ze aukna, w wiclkiem wyborze dtto dtto wysokich. 2>— 

od 8 zir. dtto dtto z barankiem 2.50 


Zamówienia z prowincji załatwiają się jak najrychlej. uc. 


cw. pr EOE zę U oekk > se okre p TA a 1 PZ ky > PZ = wać: Te ży - ZE "ri 
owarzystwo uprzyw, Lwowsko-Czerniowiecko-Jaskiej kolei żelainej. 


nowy R, 


Częściowe ograniczenie osobowego ruchu z 


ek nader słabego udziału podróżujących jakoteż przyczyny | 


AŻ 


: skut 
od jęz yctnych zmian atmosferycznych pociągi osobowe nocne nr. LiIL 
Roman utego b. r. (1. lutego st. st.) począwszy, między Czerniowcami a 

AMI przechodzić nie będą. 


Lwów knia 12. lutego 1870. 
Towarzystwo Lwowsko-Ozerniowiecko-Jasskiej kolei żelaznej. 
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cie, myszy, podpał, na zgnilca u owiec, tudzież na motylicę u owiec. 


peka ga Mase ta pipi UAn Tunde aowi tegai Laloaroznodni 
viele choró% krpyt»wych i racicznych. DSZE 1 r 
nisza vodny środek na chorobe, zwana po nieniecku „Laufender Brandt“. 


d i psy, jako wiernego stróża. Choroby j 
A Lai padają one ofiarą epidemii lub innych chorób. W 
pod tym względem wiecej troskliwości 1 | 

Kwizda, podług sorawdzonych recept angielskich weterynarzy. 
drobiu przeciwko zarazom i zwykłym chorobom, tudzi 


1870. 


- 


o 


C. k. uprzyw. galic. akcyjny Bank hipoteczny. 


Dnia 28. Lutego b.r. o godzinie 10. przed- 
południem, odbędzie się WYG" n 
uprzyw. galic. akcyjnego banku hipotecznego, lo- 
sowanie listów hipotecznych w obecności c. k. 
komisarza rządowego, c.k. notarjusza Rady nad- 
zorczej i Dyrekcji banku hipotecznego 

Lwów d. 12. Lutego 1870, i 
1394 1—3 Pyrek cja. 
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Młocearnie ręczne kieratowe, w i 
; i ) : „ wodne i parowe. Mło 
koliczymę kieratowe, wodne i parowe. Srótowniki, e i ai w: 
» Blekacze na buraki, aparaty do parzenia paszy *Ę 
Kosiarki i żniwiarki. w 1035 35—46 
e E młynów sztucznych. tartaków i fabryk kroch- 
lego rodzaju, przenosne maszyny parowe że stojącym 


._. Żelazne pokłady n? 
twiaiyce przewiew powietrza, 
fabryka maszyn rolniczych 


nagich po sterty, niedozwalaj i 
- y, ni ające dostępz myszom i uls 
Stkawki ogrodowe i ogniowe wszelkich wielkośsi zaleca 


Th ara . . p -i 

LAS" Iustrowane cenniki bezpłatnie i franko. "Ze 
R Reprezentacja dla Galicji u J. Borzenichta w Tarnowie. 

Ę TETIS. UM TZT 


Dla posiadaczy koni i gospodarzy wiejskich. | 


Głosy © wyrobach weterynarskich Kwizdy. 


W czasopismie wycbodzącem w ie Fe j Uj 
o zdy «o następuje : "1, MPa. sanyo pyjr obaj 
rzez podniesienie gospodarstwa we wszystki i i racj 
e pod ystkich działach, i racjonalna hodow 
ie ATE 9 Pk a a Rowi, cje z daleko większa EN" 
Scia CZUWA ui nem zi ia swoich byd!ąt, zważając dobrze, o jakie szkody j 
go przyprawić zaniedbanie tegoż. Lecz bardzo czesto na wsi Manana reką oo] 


weterynarskiej na zawołani sani yj 
TEN j e, a wtedy ograniczony jest gospodarz na własne doswiad- 


Słusznie tedy za zasingę oxoło gos iejski 
f i za zasing podarswa wiejskiego wożemy ży T 
Bad ztowi Jan swi Kwiżdzie, aptekarzowi obwodowemu w Kak aentbur eA a 
„A [R rh AR CA wszystkie te środki, które są w stanie utrzymać 
dy ód) eta, zdarzającyca się zasłąbnieciach samemu gospodarzowi i 
wee e, Lere IRE utrzymanie zdrowia mają pa eaae wd 
rynsra: . Franciszka Jana Kwizdy, — pomyślano także o omnoż 
projakcyjności, mleczności i polepszenin jakości mleka . tudzież koi 
ti iey cznej i większego rezultatu karmy przy tuczeniu. I tak proszek Korneuburg- 
s a amari Zza wyborny „służy jak» doskonałe lekarstwo dla bydia rogstego i koni, 
obach najczęściej się przydarzujących , jako to: dojenie krwią, motylica, wzdę- 
) odp: Do utrzymania 
zdrowia bydlit domowych, proszek Kornenbargski przyczynił się znakomicie, Do laj 


jąc funkeje organów, czySzcząc krew i ułatwiaj i i j zu} 
r 3 k jąc wydzielanie materyj zużytych. Ty 

Mya l KO mniej są narażone na Say i Wir 
o AdRESYA wykaza'o => pomnatają siłę oporu przeciwko zarazom. Ces. kr. uprzywi- 

> ch wj restytucyjny jest środkiem na sparaliżowanie częściowe, reumatyzm 
a rzękłość ścięgni, wywichnięcia i skaleczenia, tudzież przy zwyczajnem użyciu . 
służy do podryżsżenia sity muszkularnej i elastyczności. 
Jego ces. Mość cesarza Franciszka Józefa po 


TA: - 3 A Pa A SĘ R AD 
ości „4 tarną udzielony temuż płynowi, jest najpewniejszą rękojmię jego dosko- 


Wyłączny przywilej 


przez 
poprzedniem zbsdaniu przez 


wysoką 


Nie mniejszej wagi dla gospodarza maść na kopyta krache. popadane i po- 


nrFra2 on, Tee 


Proszek zaš dla świń należy wskazać jaku 


folwarku obok większych zwierząt domowych, napotykamy| także 
tych zwierząt mało zwracają Uwagi, i ztąd 
Anglii znajdujemy 
różne lekarstwa. Pan 
wyrabis proszek dla 
= pigniki din psów prze- 
padaczce i t. p. u psów, 


Na każdym 


isą tam w używaniu 


niwko psiej chorobie, kurezom, zatwardzeniu, reumatyzmo wi, 
i narskie aa prawdziwe do nabycia. 

a a Tskierski, P teka Piotra Mikolascha, apteka A, Berline- 
ra, apteka Zyg. Rucke.a (dawniej To nanka), St. Jekiel, J. Piepes; w Krakowie 
M. Jawornicki w rynku gł. w kamienicy „Kirchmajera ip. Józef Jahn, tudzież we 
wszystkich niemal miastach królestwa Galicji są składy arządzone, które od czasu do 
czasu dzienniki polskie podaję W ogłoszeniach. 


Panowie gospodarze, życzący sobie nabywać powyższe artykuł, 
Przestroga. raki we i miesfałszowane, niech raczą uważać na to, ża każda 


paczea i każda flaszka opatrzona jest pieczęcią firmy: „Prane, 
Jana Kwizdy w Korneuburgu.* 1139 1—] 


EMPTEMIWE "=" | 


Zawiadomienie. 


> sai jatkiem fabryzama 
ia wierzytelności, zarządzono nad majstkiem la A 
spłacenia wierzył w-itotsk kidrego caly wiedeński sifat komi- 


lizny wyprzydany będzie 


Po złożeniu deklaracji o niemożności S$ 
3 z stępowanie sowe, 

Henry w Paryżu postopowamo konkur 
> sowy trancużsich towa*ów płociennych i bie 


o trzecią część niżej szacunkowej wartości. 


Termin wyprzedaży rozpoczął się w ponedziałek 4. października, 


o godzinie 8. rano i w dniach następnych 


w Wielkim Bazarze bielizny i towarów płóciennych 


w Wiedniu, Stadt, Goldschmiedgasse Nr. 3. na dole i I. piątrze. 


i > „e zapas | W 
Kowaorześnie ogłasza komisja konkursowa następujący spis towarów, wedia którego cały Su) 


ie będące 


mniejszych partjach po tych samych cenach będzie się wyprzedawać: Wszystsie v natłoku 
resz(żi płocien, ręczuików. szyrtyngu i bialego porkalu po 20 i 35 cnt. za lokiec. p R. wieczoru. 
kupujących sprzedać byli tylko od godziny 8. do 10, przedpołudnicm 1 od 8 1 m | FA 

' sztuk 5 cw, tok, szerok. Koranie UA 


tnzinów prawdziwych batysto” 
wych frencuzkich chnsteczek Z 
kołorowenii bordurami, tak dla 
dam, tuzin (po 4%0, na 
i po pol tuzina. 


s 
2999 JOU Hy, 43 lokei wicdensk. ja 
rozmaitemi kie i damskie. nien cam a po 
ruężczyzn jak i dla d 
żadanie sprzedaje St 
899 tuzinów prawdziwych francnzkich 
białych Inianych chustek do nosa 


LWY dobry m 


' 
galunku po ztr. 20. 21 do 
sztuk ciężkich płóyrywi golunku, 30 


400 rygajskigo e w 


| —— 
óciom domowych, z 
łokci po złr, 8.50. 9-50 do U. 


perkalów, 


f h E —— 3 U 
dta mążczyza i dam, od codziennych do nal Takei szyrtyn b 
lepszych gatunków. tuzin po zir. 2. 2.50, 8; 39.090 płótua £ hr (LAME w re 
4 do 6 zir., pabyć MOŻNA 1 poł Luzina. Sredi pO ent, W42 ; 
iki io inane garnitury, dreli- 
130 oari man stowych, fa | Carreta aeoe Gumaiury mal. ie 
męzczyzn 1 dam. najprzedaiejszy gatunek, chowa osób: serwely ST w jednako- 
tuzin po złr. 1.50, 5. 5 do 7. wych deseniach pachy ww 
zatak białych kosznl męzkich naj- 


« uzinów francuzkich chustek buty- 

340 AN z bordurami we wszystkich 
kolorach, tuzin po złe. 1.50 do 5 50. 

xd 6 apońskich białych baty- 

509 nań LE z pięknejni atlaso- 
wemi bordurami. każdy tuzin w osobnej szka- 
tule po 12 sztuk po 5 zir. 

200 tuzinów białych damastow jeh ser- 

wet deserowych, tuzin po 2 zir.. 0 

brusy do nakrycia do kawy, czerwone iab 
niebieskie po 1 ztr. 50 ent- ib 

509 sztuk białych obrusów na 6 08 


300 po 1 ztr. 50 ent. t stołowych 
1 r 


5900 jepszych du zwyczajnych gatunkow. 
maite) wielkości, elegancko zrobione, po 
KOZA, 2.50. 3, 3.50 do 5. 
sztnk białych i kolorowych Ko- 
szul perkulowych najnowszych ta- 
sonów, perwsze z dulikatnemi zakładami na 
połkoszulkach, ostatnie w rozmaitych dese- 
niach po zlr. 1.50, 2.50, 2891 do 3. 
sztnk lnianych koszul damskich 
5000 rożnych fasonów po złr. 1.70, 2.80. 
3. 350 do 1.50 
sztuk majtek damskich z perkalu. 
360 szyrtyngu ı płótna luh z dobrego 440. 
ch nu kroju franceuzk. po zir. 1.50. 3 1 230. 
32006 sztuk damskich gorsetów nocnych 
» najlepszych Jasouuw wykw ntie) ro- 
boty pa zir. 1.50, 2.70, 2.80, 3 do 3.90. 
sztuk Inianych damskich koszul 
nocnych z długiem! rękawami, kot- 
nierzem i mankietami, pojedynczej I stebno- 
wancj roboty Po zir. 3, 330 do % 
eleganckich izwykłej roboty spo- 


tnzinów „białych serw 
Kizinow, bialych patencet TART 
k 0 m” 2lr. tuzin- 

E Inianych ręczników kachen- 
EEE e e 2900 
wierci TA 4 fokodakiA 17 zir. najlepsze 


po 20 złr 14 lokcia szerok. lniane 
690 sztuk ? owiany, wiedeńskich po 17 zlr. 1509 dnie za hezten. 
weby, 16 + polgijskieh web 999 sztuk franenzkich trykotòw. 
450 sztuk przeć; patystowych, 5 ćwierci 10.90): jako też flanelowych kaltanikow 
D płócionnyj łokci wiedeńskich po zir. męzkich i damskich po złe 1.80. 2.30, 3.50 do 


5 zlr., po takich cenach i spodnie. 
wszystkich prowiucyj monarchii austrjacko-węgier- 


keia szorok., 
50, 35 do 40 zir. A 
RozsztamY za pobraniem pocztoweni do 
za opakowanie mic się nit liczy. 
Kupujący za 50 złr. otrzymają obrus 
qkszych partjach skonto, 


skiej. lub sześć procentu rabat, Rupcy lub odprze- 


3 wi 
dający PrZY Przełożony 
Wydziału wierzycieli Wielkiego Razaru bielizny 1 płociea. 


n, Goldschmiedgusse Nr. 3 


6 
w średnim wieku, poszuku- 
je obow azku, za zarządcy- 


Kobieta nię przy gospoda rstv'ie lub 


towarzyszkę. Bliższa w adomość pod adre- 
sa A. Mańkowski wiea Łyczakowska, w do- 
mu Fed, a r 58I. 1396 1-2 
anme NN 
Podziękowanie. 

Leżąc na smi rteln'm ł ża, i li za po- 
mocą najdobrot iwszego I zs przybyciem 
czcig: dnego ! zacnego meża, Wielmożnego 
pana dr. medycyny Franciszka Jandy, 
króry przy swy'h zdolneścisch 1 nieagia: 
niczone, gorliwoś i, moje tak watte dro- 
wie na powrót zwrócił; dlategoteż jestem 
wdzię znośtią spowudowany temu czcig0” 
Guermu meżowi me naiszcze sze dzięki zło- 
t í Michat Bardasz, 


życ. 

13v3 1—8 aptekarz w Busku. 

ZE EE ERA, 
L. 9:06, 


Ogłoszenie konkursu. 


W wykonaniu uchwały Rady mia- 
sta Lwowa z doia 12- i 20. stycznia, 
tudzież 3. iutego 1870 ogłasza się 
niniejszem konkurs na plan gmachu 
nowego, z przeznaczeniem ra hotel, w 
miejsru realności miejskiej pod nr. 
138. 134 i 138%, (hotel angielski i 
Majerówka) stanąć mającego, wyzna- 
czając za zupełnie odpowiadający iz 
pomiędzy współubiegających się za 
uajleps'y uznany plan nagrodę w kwo- 
cie 2000 zir. w. a., za następny zaś 
rownuż odpowiedni plan nagrodę w 
kwocie 500 złr. w. a. | 

Prog am stanąć mającego gma- 
chu według waru ków uchwalonych 
przez Radę miejską ułożony, wraz Z 
placem sytuacyjnym gruntu pod tenże 
gmach przeznaczonego w urzędzie bu- 
downiczym 2a zgłoszeniem się bądź 
ustnem bądź pisemnem, otrzymać mo- 
Żna. 

Każdy do ubiegania się o nagro- 
dẹ przeznaczony ilan powinien być 
zazn: czony właściwą dewizą prejektn- 
jącego, a w dołączonej do teg: ż pla- 
uu kopercie, zdpieczętowanej, Opatrzo- 
nej z wier chu tą s'mą dewizą nale- 
ży umieśc ć karteczkę, na której imię 
i nazwisko tudzież miejsce zamieszka- 
nia projektająrego dokł dnie ma być 
wyrażone. m yk 

Nagrodzone plany stają się wła 
snoś-ią gminy, plany zaś nienwzglę- 
dnione zwrócone zosteną bez otwar- 
cia koperty za złożeniem karty zwr- 
tnej, 1392 1—3 

Czas do złożenia rzeczonego pia- 
nu w Prezyd um M»gistratu o nacza 
się po koniec grudnia 1870 roku. 

Od Magistratu król. stołec. miasta 

Lsów d. 10. Lntego 1870r. 


SEE EK Magal yilier 


138, w średnim wieku, 
potrzebnym jest do 


Stron bab ckoło Krasnego. 


2—3 


GAZETA NARODOWA z dnia 16. Tutcgo 1870. 


RAI APA NINA NAN | 


OI h E T ss EI Ar g dA <4B g: 

NFU ERIS DIRIZA. 
& Wynalazek Ls LEGRAND fabrykania perfon, tprzywilejowanezo dostawcy 
i dworów franenskiego i włoStiego, 

w PARYŻU, ulica St. Honore, Mr. 203. 
Wszystkie poniżej wymienione wytwory tosetowe specjalne przygotowa- z 

pe z nadzwyczajną b:egłością i starannością, tak i: stino wia doskunałość w te- 
go rodzaju wyrobach jako rezulcat nauki pałączowj ze samkg. 


MEDAL Z WYSTAWY POWSZECHNEJ 
rs? m. 
Créme Oriza Oriza Powder 


Fleurs de rz de la Caroline. 
de Ninon de Lenclos, 


Nadaje śwzżość, białość i pięk- 

Ten niepurównany Środek nadaje | ność skórze. Uycie tego środka po 
połysk, świeżość i piękność twarzy, | Crćme-Oriza spgzai leczy czerwoność 
zapobiega zmarszczkom. spedza ta- 


i irrytacje skóy. KC 
kowe i ntrzymnje młodocianą twarz "owzrzyst'o lekarzy poświeca- 
do późnej starości, 


jacycb sie baapicm hygienicznym 
Ess-Oriza i Oriza Lys. 


wytworów toaleowych nznało w swym 
Nowe Perfuny skoncentrowane, 


raporcie ten koszek za najczystszy 
bardzo w modzie do chustr k do nosa. 


i lepiej przygowany od wszelkich 
innych. 


SaVG:-Oriza. 


Izą Pó Wydając iane obfita i przyjem- 
Or Iza Lactć. nej woni. Myd to del kate i przy- 
Nadaje skórze białość. spędza | jemnej bardzo oni, je t niczbędnem 


zmarszczki i piegi: do zachowania udelikatnien.a skóry, 


L'ORIZALINE-VEGETALE et L'ORIZALIE-POMMADE 


doktora James Smithson. 

Powrzca w jednej chwili włos:m ich kolur na'urAy: bruuet, blond czy 
szątyn. Dwa te ostatnie środki hard:0 łat»e do użyci:.ą bynajmniej nicszko- , 
dliwe.(Do fiakonów dołzczony ie t >p: SóD życia). T 

EAU TONIQUE QUININE LEGRAND i POMMADE AU BIME DE TANNIN. 
Srodsi przygotowane według Reecpt Dra UHONE, używa giy dC cay- 
szczenin głowy z lupieży, dlą wemocuienia, 45 ob'eżzm: wypalauia 1084 0-19 * 
) o: U—la 
eg, De możnua; We Lwowie u p. Mikol.schs; w Jodach up. Kull k; w 
Krakowie u p. Trauczyńskiego, w Folticzebach (w Motwii) u p. Ch, V owel. 


SZYN NZS SZ ZNZ A TAATA. 


NZN/NZNZAŹ 


ZNANAN 


tw 


C. k. uprzyw. kolej galic. Kabla Ludwika. 


(Qbwieszczenk. 


Z powodu, że taryfa z aiem £4, Db, m. 
w życie wprowadzona, tycaca się tran- 
sportów bydła rogatego, wdług ładunku 
całych wagonów (Wagenladngstarif) obli- 
czona, dała powód do nadużyci ze sirony osób 
trudniących się temi transportati; przeto c. k. 
uprzyw. kolej galie. Karola Litwika jest zmu- 
szoną, powyż wymienioną (ryfę z dnicm 
ai zAEGRKEJSZY EBluznać za vie- 
ważna i będą odtąd transpor! bydła rogatego 
iak dawniei. taryfie według ilościsztuk obłiczonej, 
podlegać. 

Lwów dnia 12. lutego 180 r. 


ibyrchca ruchu. 


1385 2--3 


Filia c. k, uprzyw. Zakładu kregtowego 


dla handlu i przemysłu we Lwwwie 


podaje do publicznej wiadomości, że od d. 1. wrześnis1869 począwszy, 


4-procentowe za 2 dniowem 
4 | -procentowe za 8 dniowem 


wypowiedzeliem, 


] 5-procentowe za 14 dniowem 
i że wszystkie jej 4|, asygnaty kasowe w obiegu znądujące sie, od 1. 
września 1869 począwszy, po 4'|, od sta za Smio dniowen wypowiedze- 


Filia Banku 


niem oprocentowane b 


eda. 


10% 5-8 


Angielsko-austejackiego we Lwowie 


podaje do powszechnej wiadomości że 
począwszy OCL dnia 1 września L869 


3. AS 


G 


U 


ot 
EAEg 


ŁE dk 


Y K AGi 


TY KASOWE 


z ośmiodniowem wypowiedzeniem wydaje, i od wszystkich w obiegu będących 


AM MY gnat kasowy ela 


Z 


22% 


ratnie załatwiać będę. 


1050 31—59 


Wydawca: Teofil Szumski. 


Tysigos osób przez zręcznc operacje na giełdzie szybko i bez trudu dosz, 
ich oczekiwania, codziennie widujemy najwy mowniejsze tego dowody. 
udziałem tylko pewnych sfer uprzywilejowanych? — Ażeby 


Kantor dla interesów giełdowych 


w którym każdy (w Wiednin lub pa prowincji) przy małej wklad:e od 100 zir. du 200 złr 

papierów korzyść ciągnąć może, nie będąc zmuszonym do kupowania lub aż 

zatem P. T. publiczność, zwłaszcza przy obecnie nizho upadłych kursach, do łaskawych poleceń, które szybko i aku. 
kKrogramy bezpłatuie; objaśnienia udzielają sie z wszelka getowościa 


1037 25 - 26 


5h liczy. 


sra 


ło dn bogactwa, które przewyższyto najśmielsza 
> Czyż tego rodzniu kozystue interesa mają być 
prywatnym osobom, zdala cd giełdy zrajdującym sin, nmożebnić 
korzystny ndział, urządziliśmy z 


z podioszeni: się Inb sp+dan'a 
sprowadzania takowych papierów. Zapraszara 


= ) = 
: WYPRZEDAŻ = 
= z powodu znacznie przepelnionego za 
> : z GD 
5 s$ikładu E>łOcCiem < 
z prawdziwyci: Rumburgskich, Irlandzkich, zwykłych = 
Fa web, zwanych holenderskiemi , = 
| e 9 e tel 
© po cenach nadzwyczaj niskich = 
= y 

Z tudzież = 
ać Zzonesów angielskich. = 
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Ogromny wybór chustek do 
nosa, tuzin od 2 złr. 


«Providentia» 


Towarzystwo dla zabezpieczeń gospodarczych i realności w Wiedniu 
onarte na WZajemności 5h człouków, z kapitałem 
ząkładowym 300.000 złr., i na zebranych znacznych 


funduszach rezerwowych, 
zabezpiecza: 

Przeciw utratom ppwstajacym między zwierzętami pożytkowemi w skutek za 
razy pojedyńczych (sporadycznych) chorob i nagłych wypadków, 

Przeciw szkod "u spowod wanym przez ogień, piorun tub eksplozję w mieszkal- 
nych, gospodarskich i tym podobnych zabudowaniach, stodolach, ruchomościach, 
składach towarów, plodach polnych 1 wszelkich mogących być zabezpieczanemi za 
pasach, uszkodzeniach powstaiych w zabezpiezzonych budynkach it. d. i t. d, waku 
tek gaszenia, burzenia lub wynoszenia 

Przeciw szkodum wyrikłym w Skutek gradobicia w pfodach relnych, 

By pastepnie oddziaływać pomyślnie i zachęcająco na iuteresa roluiczo-gospodar- 
cze w ogółe a w s:czególności na »esiądłości roluiczu-gospodarcze. [Towarzystwo w dal- 
sym rozwoju przytoczynych powyżej tak ważnych rodzajów zabazpieczeń obejmie je- 
s:c4e zadezeieczenia przeciw Stratoim wyreądzunym przes mróz, wezbrania wód, po- 
wódź i oberwania się chmur jak również zabezpieczenia hipetecznyc, w zakres 
saej działalności. 

Wsze kiego rodzaju objaśnienia udziela z wszelką gotowościa dyrekcja w Wie- 
dniu (Becker trassz Nr. 1), jak rówuisź we wszystk ch m ejscach irządzoie kkeprezen- 
tacje i ajenci Towarzystwa, gdzie także przyjmują si; zlecenia dotycaące zabszpieczeń: 


VALS I 
W MAGA 


Wiedeń w kwietniu 1969, 


Rada zawiadowcza. 


Odnośnie do powyź przyt»czouego, mam zaszczyt 


1036 24—26 
Dyrekcja. 


najuprze,miej zawiadumić, że 


3ereralną reprezentację dia Galicji, Krakowa i Bukowiny przyjąłem.. Polecam się 


ż,czliwym wazślęd>n i upraszaua o udziele 


is mi zlec m evo dv zabezyjeczebia przeciw 


szkudom, wynikającym z pomeru bydła, z ognia i gradobicia, zapewniając szybkie 


1 dokładne załatwi nie. 


Wszelkich objasnień udzielają z gotowością mój kantor iajenci ustanowieni wsz: dzio 
Józef Nierenstein we Lwowie. 


Nie do uwierzenia, ale przecież prawda, 


że następująca brui paltułuwana sprzedaje s16 pu cenacu lu uulowinnych, 


Kiegancki tercerol z gwintowaną lufug w 
armacie kieszonk wym tylku złe. 1.30, 2, 3. 

W lupszym iwiększym kalibrze z lufą 
datmascenową i odlewka na kule złr. 2.20, 3, 4.50. 

Bardzo ładny, tyzelowany zir- 2.7), 3.20, 4, 5. 

Klegpancki dwururkowy tercerol dam- 
ski w lurmacie niiuiaturuwym zir. 2,90, 3.50, 4. 

Tercerol dwururkuwy z rurkuni daniasce- 
uowantini mocnegu kalibru złr. 4.80, 4-50, U. 

Bardzo dobry z dlug. luf. złr. 4.20, 5.30, 6.50. 

Patentowany rewolwer Napoleonski ua 
d strzałow boz suraa, odtylcowy system I.elaucheux, 
elegancko zrobiuuy, Strzela na 100 «roków niezawudnia 
 «usztuje tylko złr. 10, ł5, 13. 

Takieź same jeSzcze piękniejszei wię 
śszego kalibru złr. 20, 22, 24, 26. 


Płouruwce nA rewolwery lubtercerole 


4 prawdziwej moskiewskiej skóry juchtowej z rzemiie- 
niem du opasywania zir. 1.00, 1.80, 2. 


Dobroć, taniość i nowość zawsze hasłem naszem. 


Wskazówki pogody w ksztalcie naturalnego, 
zegara waladłowego z pudelsiem. Zegar tua posazujejDla męzżeźyzu, 


catkiem dokładnie na U gudzia naprzod wszelką zmia- 
nę powietrza, 1 egzemplarz 60 cut, 

Pierścionki elektro-galwaniczne, 
wynalazeu barazu dubroczyuny i wazuy dia człuwioka. 


Naj pierwsze znakumituści mudyczue skonstałuwały p 


to, że galwanzm działa dobruczynuie nA Wyunemone 
poniżej elioroby. Wodług iustrukcji słyanego jednego 
lekarza paryzkicgo robiuno pierścionki na palce że złuta 
taczwanego rzeszowskiego, wewnątrz z drutem elektro- 
iaguetycznym, który ina nlezawoany Skutek ochra- 
mający 1 leczący wszułkie bole go;ćcowe, reumatyczne 


nerwowa, drzemie członków, boi głowy itp. I lekarze |! 


zalecają noszenie tych pierścieni, ktore kosztuja po 
9) cnt. sztuka, 
Szkła powiększające 1 sztuka 20 cat 
Dalekowidy milowe 
na odległość 1 mili zr. — 50 
półtorej mili złe. —.80 
2 mil złr, 1.50 
półtrzeciej mili ztr. 3.50 
No. no d mil złr.a0. 
| garnitur listowy ssładający się ze stu ćwiartek 
cienkiego papieru iraucuzkiego, 
w eleganckiej okłądce 7U ent- 
Ołówki angielskie I2 sztuk 5, 8 do 50 cut, 
Olówki mechaniczne po 8, 10, 15 cnt. 
Zapas ołowiu na kapsułce metalowej 10 cnt 
1! Tego jeszcze nie było !! 
Lyżki zupełnie jak srebrue, które muszą zawsze po- 
zo stać białemi pod gwarancją 
I tuzin łyżek stołowych zir. 1-50. 
„ , łyżeczek du kawy cnt. 90. 
| chorlielka da śmietanki cnt, 45. 
i chochla ent. 90. 
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ka z pokrowcem tylko GU Cut. 
Velociped, francuzki skoropęd 60 ent. 


cut. 50, 80, zir, 1: bez widokow ent. 40, 80, zir, 1. 

Legary gabinetowe znane z dobrego chodzenia z 
gwarancją. 1 egzemplarz elegancki złr. 1.50. 

Takież same z kloszem szk anym zlr. 2.50, 

większe zlr. 3. 

Jeszcze większe złr. 4 

Gatkiem wielkie złe. 5. 1 

Zegary z budzikami po zła. 1.00. > 

Takież same z przepysznemi rzezbami ztr. 3, 4, 5, 


rowanego Srebra. 

I ladny noż fuserowy albo widelec cnt, 85, 

I wielki nóż stołowy lub widelec zir. 1.23, 

Wielka przepyszna szkatułka na Srebra ze schiowkami, 
zawierająca 12 masywnych noży i [2 widelców sto- 
lowych, kosztuje tylko z r. 8 LA 

Eleganckie szkatułki z u nozami deserowemi złr. 6. 

Szkatułki z 6 widelcami i 6 nożami zir, IL, 

Łyżki stojowe lub kawowe lut po złp. 9, 


— 


100 kopert ladnych |Naj mod 


5 |Pierściunie emaliowane z brylantami. E- 


l Album z 24 najpiękuiejszumi widokami Wiednia |P 


Szczuteczki dozębów pocnt, 8, I0. 15, 20. 


Scyzoryki angielskie cnt. 10, 20, 30, 40. 


gą Czyż może być oo tańszego! 
Sztutce stołowe Z 13-lutowego pance- |Dla kobiet na podarunek stosuje się osobliwie bardzo 


Cenniki z ilustracjami bezpłatnie t franko na żądanie. 


Dostać można tylko w 


Naboje du rewutweru 
wem: zir. 1.80, 2,20, 3. 

Ang tlskie strzelby mysliwskie złr. 8.50 
10, 12, 18. 

Takież same lepsze złr. 12, 22. 

Angiulskie dubultowki mysliwskie po 
zie. 15, 18, 22 25, 40, 80. 

Woreczki na śrót po cnt. 15, 20, 30, 60 
złr. 1, 1-50. 

Rużkina proch cut. 60, 80, zir. I. 

Kapiszonierki najlupsze cut. 60. 80, zir. I 

Wabini na wszelkie gatuuki dziczyzny 
dobrze i trafnie wabiące cut 3). 

Torby mystiwskiu najlep. zir. 3, 4, 5, 6, 10 

Laski ze szpadami pu zir, 2, 3, 4, 5. 

Kordełasy z ręsujeściami z jeleniego rogu tuh 
z nóżką Sarną zir. 1.80, z, 3. 

Trąbki myśliwskie ent. 30, 60, 90. 

Piszczałui sygnałowe cnt. 10. 


W Z sulam storu- 


Wszystko winsiego wyrobu. 
kturzy się sami guig! Unie 
wersaluny przyrząd du golenia! Hrzepy- 
szuy przyrząd do gylema w szualułce drewuiauej do 
zamysauia, zawierający iu>tru, brzytwę augielskg, p- 
zel, puszkę metalową, mydłu wiudsurscie zir. 2 
okstry angie.skie pu zir. LU, 2. 
Istuolety dziecięca, gluśuu puxające, 
Ct. 10, 15, 3U, złr. 1. 
Kusmulyk do farbowania włosów na kolor 
hebanuwy, za pomocą którego każdy włos siwy, 
czerwony lub jasay muże być trwale zatarbowany ua 
bruuatno lab czaruu; I pudełko złe. 2. 
piękny pierscionek 2 lowego złota z ka- 
mieniem kolorowym et. 20. 
Ruleta (gra) rouge et noir po ct. 20, 40. 
Zegar sluneczuy z kompasem i łancuszkiem ct. 30 
Przepyszne skorzane necCeserki z przybo; 
rami do szycia do zamknięcia, napełnione no- 
życzkami, naparstkami, igłami, Sztytcikami, maszyuką 
do robienia dziurek itp, itp. po cut. 50, 80, złr. 1.50 


Najpiękniejsze co tylko być może! 


Nowa liligranowa b żuterja ze Srebra z prawdziwem, 
kamieniami; I garnitur Uroszka i kolczyki złr. 3. 

niejsze paski damskie cat. 20, 30. 

IKollekcja przyborów do rysowania w naj- 
lepszym gatunku tylko ent. 70. 

100 igiet do szycia em. 10, l pudulko z igłami 
do laczkowunia ent, 20, 1 partja szpilek cut. IU. 

Najlepsze skórzane portmonetki lub tyto- 
merk: cnt, 10, 20, 80, złe, 1. 

Guziki emaliowane z imitowanym brylantem i 
1 garnitur guzików maukietowych po 4 sztuk ztr. 12 
l garuitur guzików maskietowych większych po 1 
sztuki zir, 1: 1 garnitur guzików półkoszulkowych po 
2 sztuki eut. BU. 

Królem piór wszelkich pióro aluminiowe; 
1 karton orgin. doskonałości 12 tuzinów ct. BU. 

Igły Victoria, 190 sztak wszelkiej wielkości w ła- 
dnym schowku ent. 20, bez schowku ent. 12. 


Sztuka 


maliowase są bardzo pięknie na czarno lub niebie- 
sko, mają W srodku imitowany kamień brylantowy, i 
s3} z prawdziwego zluta, złr. L80: takież same z no- 
wego zlota tylka cut. 10. 

Przepyszne biale kule zwierciadlane dla 
salonów we wszelkich wielkościach; stauowią ona 
wspaniałe panorama, odzwierciadlając w sobie wszy- 
stkie kolory naturalne, nie tak jak dotyebczasowe 
czarue, i są najpjękuniejszą ozdobą salonów; 1 egzeiu* 
plarz cnt. 25, 59. ztr. 2. 

Fontanny bardzo ładne złr. 1.40. 

Wunderyogel (ptak cudowny) tylko cnt. 20. 

Węże wiulkie, które się puruszają jak żywe 
żmije, cut, 30. 

Teraz, a nigdy indziej nadarza się każdemu 
dobra spusubność, mydła toaletowe w najlepszym 
gatunku tak tanio kupić. 

t szłuka prawdziwego. przeźroczystego mydła glice- 
rynowego cut. 5; tuzin w orygiu. opakowaniu ct. 50. 

Większe gatunki po cent. 10, [5 za sztukę. 

Mydełka migdałowe po ent. 8, 4, 5,8; w tnzinach zaś 

po ent. 25, 30 10, 50. 50, złr, 1. 

erlumy Kis me quik (Küss mich schnell), Hang 

Hang i wszelkiu inne pachnidła w oryginalnych flako- 

nach ent. 15, 20. 30, 00, 

Olejki na włosy: orzechowy ct, 15, rużany ct. 15. 

Grzebienie kauczkowe cent. 10, 15, 30, 30, złr. 4. 


Wielkie piękne zwierciadła w ramach zło- 
cistych dla ozdoby salonów ent. 30, 10, 50, 


Nożyczki angielskie cut. 10, 15, 20, 30. 


elegancka szkatulka mozajkowana, zawierająca na 
wielki rozmiar ze srebra LU próby nożyczki, napar- 
stek. igielnik, sztytciki itp zir. 6.8, 10 
Srebrne naszyjniki damskie bardzo po- 
wabne, 
Krzyżyki pa ent, 30, 40. 5N, zlr. 1, 
Srebrne Jańcuszki zegarkowe po złr. 4.30, 2, 2.50, 3, 4. 
Medaliony srebrne pu złr, 1.30, 2, 3, 4, 5. 


B=, 


Takież same wyzłacane 30 cnt, drażej. 
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